
fftjtro—Dzień Odrodzenia Państwa Litewskiego

SOBOTA, 15 LUTEGO 1992 R. 
Nr 32 (11801) U/ileński

propozycja rządu
0̂  |  skomplikowanej 

E Bfflcii gospodarczej i  społecz- 
I  SWnz bardziej oczywista sta- 
A 7*  potrzeba ściślejszej współ- I ncy nądu ze społeczeństwem
I  j opewnienie łączności zwro- EL —■ iząd powinien wiedzieć,
I I  się realizuje powzięte uch- 
1 Ły. Uważamy, że to wszystko 
■ Aicby się zrealizować poprzez 
Igtóaiie ąwłecznej rady przy
I  Ę p  Republiki Litewskiej
I  fośród przedstawicieli, wydele- 
I pianych przez organizacje 
I  cm ruchy społeczne i polityes­
ik
I Gównymi zadaniami tej rady 

I  tyłoby analizowanie rządowych 
I  ichwał 1 idi projektów, postulo­

wanie poprawek .do nich. W  
przypadkach, gdy  uchwały nie­
jednakowo dotyczą kategorii 
ludzi, reprezentowanych przez 
organizacje społeczne, można by 
było poszukiwać uzgodnionych, 
kompromisowych rozwiązań. 
Uważamy, że w  takiej radzie 
znalazłyby się osoby, które w  
poszukiwaniu wyjścia w  razie 
powstania trudności gospodar­
czych potrafiłyby zgłaszać cen­
ne postulaty. Po wtóre, przed­
stawiciele . wspomnianej rady 
społecznej mogliby sami szukać 
innych kierunków działalności. 
W -ra z ie  potrzeby pracę takiej 
rady można by było zorganizo­
wać w  sekcjach.

W  związku z tym rząd apelu­
je  do różnych organizacji społe­
cznych,' ruchów z prośbą o  
przedstawienie na piśmie uwag 
co do tej propozycji. Gdyby zo­
stała ona przyjęta, prosimy o  po­
danie nazwisk 1— 2 przedstawi­
cieli, wydelegowanych do wspo­
mnianej rady ze wskazaniem 
ich adresów i  telefonów. A  jed ­
nocześnie. prosimy o  podanie 
krótkiej charakterystyki orga­
nizacji oraz problemów, które 
ją  nurtują. Zwracamy się też o 
odezwanie się różnych stowarzy­
szeń zawodowych bądź związ­
ków. Należy pisać na adres: 
W ilno, Giedymina U , rząd Re­
publiki Litewskiej, „w  sprawie 
rady społecznej” lub telefonować: 
61-78-34 (od godz. 9 do 10).

Biuro Informacyjne rządu

Spotkanie z kandydatką

Nie złote góry, le c z  o f ia rn a  p raca
J W ubiegły czwartek w  W ileń- * 
14ej Szkole Średniej nr 26 od- 
I  Wio się spotkanie z kandydatką 
I  •» deputowaną do Rady Najwyż- 
K ®i Republiki Litewskiej, wice- 
I Nowej W ilejk i panią 
P S  Samko. Zgłoszona zosta- 
I  * przez Związek Polaków 
IB s lił l l  ^  spotkaniu uczest- 

też mężowie zaufania !§§ 
| 8 j W  wieloletni by ły  dy- 
I  tej szkoły Jan Zakrzew- 
I  -  r̂eze* Katolickiego Stówa- 
1 5 K  Polaków ra  Litwie 
■ fetach ^ ac^ €wicz, w y kła - 
I W  u 7 Pedagogicznej

l a a gaila przewodniczą- 
i S N b o r c z e j  pani A lo- 

^  Poinformowała 
I  M a S fflS  °  Przyszłych wy- 
I '  u«deliła głosu mężowi

zaufania kandydatki. Jan Zakrze­
wski opowiedział o  Sabinie Sam­
ko jako o człowieku, którego 
zna z  ławy szkolnej, bo tu się 
uczyła i ukończyła tę szkołę. 
Zawsze była rzetelna, obowiąz­
kowa, pracowita i wymagająca 
wobec siebie i innych. Obecnie 
jako wicestarosta w ie le  uwagi 
poświęca zmianom zachodzącym 
w  republice i w  rejonie nowo- 
wilejskim. Stara się informować 
mieszkańców o  wszystkich nowo­
ściach i być w  nurcie wszyst­
kich wydarzeń, zachodzących w  
rejonie, każdemu dopomóc w  
miarę swych możliwości.

Następnie przemawiała pani 
Sabina Samko. Złotych gór nie 
obiecała, ale z je j słów wynika­
ło, że o ile zostanie deputowaną.

je j celem i zadaniem będzie o- 
fiarna praca na rzecz swego re­
jonu, ludzi, których doskonałe 
zna i którzy ją  znają.

Podczas spotkania padło wiele 
serdecznych słów pod adresem 
kandydatki. Podobno w iele racji 
jest w  słowach, że we własnym 
domu i ściany grzeją. Jedno z 
pierwszych spotkań z  wyborca­
mi rzeczywiście odbyło się 
wśród rodzinnych ścian szkoły, 
gdzie się uczyła, pracowała, za­
wsze była i jest w  trudnych i 
radosnych chwilach. Czeka ją 
jeszcze w iele spotkań. Życzymy 
zwycięstwa w wyborach, pani 
Sabino —  takimi życzeniami za­

kończyło się spotkanie.

Zbigniew M ARKO W ICZ
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Pozdrowienie z okazji 16 Lutego
16 lutego 1918 roku speł. 

niły się nadzieje auszrininka- 
sów, warpininkasów, kol­
porterów książek —  narodu 
litewskiego. Podwaliny od­
radzającego się państwa li­
tewskiego zakładało całe 
społeczeństwo kraju, kon­
kretnymi czynami umacnia­
ło samodzielność polityczną, 
gospodarczą, kulturalną. Z 
ogromnym szacunkiem wspo­
minamy obecnie tych, któ­
rzy porzuciwszy pług wstą­
pili od oddziałów ochotni­
czych, złożyli w  ofierze ży­
cie w  imię wolnej Litwy.

Historia zaświadczyła wy­
mownie —  wymarzona od 
stuleci państwowość Litwy 
odrodziła się i umocniła. 
Pragnienie niepodległej i 
demokratycznej, rządzącej 
się własnymi obyczajami 
Litwy, chęć samodzielnego 
życia była mocniejsza od po­
tężnej siły imperium, okru­
cieństwa obcego żołdactwa 
13 stycznia, niecnej podstęp- 
•ności wroga w  Miednikach. 
Zwyciężyła nie armia, nie 
władza, ale naród —  własną 
ofiarą i mocnym pragnie­
niem wolności.

Obchodząc dziś 74 roczni­
cę odrodzenia Państwa Li­

tewskiego, uświadamiamy 
sobie dokładnie wagę tego 
dnia zarówno dla narodu, 
jak też dla obywatela. Tyl­
ko naród, jego obywatele 
będą w  stanie się -obronić 
przed próbami pod zaka­
muflowanymi hasłami znie­
kształconej demokracji zbu­
rzenia podwalin państwa, 
które dopiero zaczęto zakła­
dać, przed usiłowaniami spo. 
wodowania chaosu, odrodze­
nia sił komunistycznych.

Dziś, jak przed wieloma 
laty, zespoliwszy ramiona 
jesteśmy w  stanie przezwy­
ciężyć trudności przygnia­
tające odradzającą się Lit­
wę, odróżnić prawdę od 
kłamstwa, pracujących od 
samozwańców. W  mieście i 
na wsi bez względu na 
przekonania, narodowość czy 
zajmowane stanowisko naj­
ważniejszą naszą troską 
jest umacnianie państwa, w 
którym' byłoby nam samym 
lepiej żyć.

Niech towarzyszy nam zgo­
da i porozumienie ze wszy­
stkimi, którzy pracą przyczy­
niają się do dobrobytu pań­
stwa obecnie i w  przyszłości.

Premier Republiki Litewskiej 
G. Yagnorlus

P o  w iz y c ie  w  N ie m c z e c h

bardzo nowoczesny, wygodny, 
cichy samolot produkcji francu­
skiej ATR-72, który będzie mógł 
zabrać na pokład 63 pasażerów. 
Jest doskonale zaprojektowany 
i  sądzę, że pasażerowie zarówno 
z  Polski, tak też Litwy będą za­
dowoleni.

Rozkład—został tak opracowa­
ny, by stworzyć możliwość pa­
sażerom udającym się do Euro­
py Zachodniej dokonać w  W ar­
szawie przesiadki w  czasie do­
godnym, tzn. we dnie.

Przy okazji informujemy, »z 
samolot wyleci z  Warszawy w 
poniedziałki i piątki o  godz. 20 
(czasu lokalnego), -wyląduje 
W iln ie o  22.15 (czasu 
go). W  niedzielę samolot wyleci 
z  Warszawy o  godz. 8 z rana, 
wyląduje w W iln ie o  10.15.

Natomiast I  W ilna *an»loty

LOT-u będą startowały we wto­
rki i soboty o godz. 8.15. W  
niedzielę o 11.15. Przyiot do 
Warszawy —  wtorek i sobota 
8.35, niedziela —  11.35. Czas
wszędzie lokalny.

Sprzedaż biletów w  kasach 
Litewskich Linii Lotniczych na 
terenie republiki oraz w  przed­
stawicielstwie Polskich Linii 
Lotniczych s.J.ÓT" na Lotnisku 
w  Wilnie. Biuro „LOT-u" zosta­
nie też utworzone w mieście.

Nasza stała dewiza —  „Lataj 
z „LOT-em". Zapraszamy więc 
wszystkich czytelników „Kurie­
ra Wileńskiego", mieszkańców 
republik i na pokład samolotów 
Polskich Linii Lotniczych.

Helena GŁADKOWSKA 
N A  ZDJĘCIU: Włodzimierz Pi-

W ILN O  (ELTA). 14 lutego 
dziennikarzom o wizycie prze­
wodniczącego Rady Najwyższej. 
W . Landsbergisa w Niemczech 
opowiedział deputowany A . Ra- 
czas, który mu towarzyszył.

„ W  Niemczech rozumieją na-^ 
sze problemy —  powiedział de­
putowany. —  Jednym z tych 
problemów jest to, jak Zachód 
mógłby nam dopomóc w  utwo­
rzeniu funduszu - gwarancyjnego 
na poparcie lita w  wysokości 
100— 200 min marek. Tylko po- 
siadając gwarancje lit może 

i stać się mocną, wymienialną 
i walutą. Mówiono "również* o al­

ternatywnych źródłach energe- 
i tyki, abyśmy byli mniej uzale­

żnieni od Wschodu. W  tym ce­
lu należałoby zbudować ropo­
ciąg z Kłajpedy do Mażeikiai, 
elektryczną linię przesyłową 
wysokiego napięcia z  Ignaliń- 
I sklej Elektrowni Atomowej do 
elektrowni szczytowo-pompo- 
wej w  Kruonysie.

Dyskutowano wiele o współ-

clw.
Fot B. Kondratowicz

pracy parlamentów. W  Bun­
destagu powstała spora grupa 
parlamentarzystów popierają­
cych Litwę. Konsolidujemy na­
szych deputowanych do utrzy­
mywania bardziej rozległych 
więzi z  Niemcami.
• Podczas pobytu w  Niemczech 
wyraziliśmy nasz pogląd na 
przyszłość obwodu kaliningradz­
kiego. Litwa powinna uczestni­
czyć w  rozstrzyganiu problemu 
tego obwodu.. Przecież była 
„Litwa Pruska" czy „Mała Lit­
w a" swą historię, kulturą bli­
sko jest związana z  naszym kra­
jem, znajduje się tam wiele dro­
gich naszemu sercu pomników, 
wreszcie również teraz w by­
łych Prusach Wschodnich mie­
szka wielu Litwinów. Ziemia ta 
powinna być otwarta dla tych, 
których stąd wysiedlono siłą, 
którzy chcieliby tu _ znaleźć 
swoją nową ojczyznę. Natural­
nie, bez krzywdy ludzi, którzy 
osiedli tu w  ciągu ostatnich 50 
lat

Spotkanie w Mińsku
Właśnie sprawy wojskowe są 

przedmiotem tego spotkania. 
Przybyli na nie przywódcy 9 
państw. W  spotkaniu uczestni­
czy dowódca naczelny byłych 
Sił Zbrojnych ZSRR, marszałek 
J. Szaposznikow z dużą genera- 
licją. Przygotował on i przed­
stawił uczestnikom spotkania 
projekty 13 dokumentów. W  cią­
gu pierwszych dwóch godzin 
jednak nie osiągnięto porozumie­
nia, które będą omawiane, a 
które należy odrzucić.

Kor. spec. ELTA B. Buczelis 
donosi: W  bardzo nerwowej at­
mosferze rozpoczęło się w  Miń­
sku spotkanie na szczycie Wspól­
noty Niepodległych Państw. I 
tak już napięte stosunki przy­
wódców Wspólnoty zaostrzyło 
oświadczenie, jakie 14 lutego ra­
no złożył na lotnisku prezydent 
Ukrainy L  Krawczuk, że wspól­
ne siły zbrojne są nonsensem. 
Mogą one być wyłącznie w jed­
nolitym państwie, powiedział on, 
natomiast W N P jest tylko 
wspólnotą państw.
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Uczczono Dzień Odrodzenia Państwa Litewskiego
14 lutego w Ambasadzie Re­

publiki Litewskiej w Moskwie 
grupie przedstawicieli kierowni­
ctwa Rosji, deputowanych, dzien­
nikarzy uroczyście wręczono pa­
miątkowe medale 13 stycznia.

W  ambasadzie wydano przy­

jęcie z okazji Dnia Odrodzenia 
Państwa Litewskiego, na które 
zaproszono z  górą 250 przedsta­
wicieli korpusu dyplomatycznego 
Moskwy, rządu Rosji, inteligen­
cji.

(ELTA)

Spotkanie z ambasadorami
Ministerstwo Spraw Zagranicz­

nych poinformowało, że minister 
spraw zagranicznych Republiki 
Litewskiej A . Saudargas spotka1 
się z  ambasadorami krajów Eu­
ropy Północne( na Litwie: L. 
Magnusonem (Królestwo Szwecji). 
B. O. Nielsenem (Królestwo- Da­
nii), P. G. Stavnumem (Królestwo 
Norwegii) oraz T. V. Tolyąnenem

(Republika Finlandia).
Podczas spotkania była mowa 

o  międzynarodowych konferen­
cjach w  sprawie kontroli techno­
logii jądrowych, które pod ko­
niec marca odbędą się w Warsza­
wie i  w  połowie roku w  Oslo i, 
w  których weźmie' też iKfział Li­
twa;

(ELTA)

Byc albo nie być Polskiej Akademii Nauk
W ARSZAW A. Polska Akade­

mia Nauk jest tworem staliniz­
mu i musi być zlikwidowana. 
Została ona utworzoną, aby mo­
żna było w  sposób scentralizowa­
ny kontrolować działalność nau­
kowców —  oświadczył publicz­
nie minister edukacji Polski, 
prof. A . Stelmachowski.

Być albo nie być Polskiej Aka­
demii Nauk —  decydują o  tym 
kierownictwo tej placówki i  dy­
rektorzy instytutów. Nauka pol­
ska bowiem znalazła się w  bar­
dzo . trudnej sytuacji. Podczas

omawiania prowizorium budże­
towego państwa na pierwszy 
kwartał br. Sejm o  700 mld zło­
tych odciął wydatki na naukę, 
więc w iele instytucji nauko* 
wych ma być zamkniętych.'

Po omówieniu wszystkich 
swoich możliwości naukowcy 
zdecydowali, że likwidacja Aka­
demii Nauk byłaby bolesnym 
ciosem zadanym nauce polskiej. 
Dlatego planuje się gruntownie 
ją  zreorganizować, niektóre in­
stytucje połączyć lub zlikwido­
wać.

Zdrow ie  
H oneckera  
pogorszy ło  się

M O SKW A, 13 lutego (Reuter 
— ELTA). Rosja, Niemcy i  Chile 
znów powróciły do nieco już za­
pomnianego tematu —  losu by­
łego szefa komunistów Niemiec 
Wschodnich Ericha Honeckera. 
Od grudnia ubiegłego roku Ho- 
necker wraz z żoną ukrywa się 
w  ambasadzie Chile w  Moskwie, 
ale jak poinformował przedsta­
w iciel MSZ Chile, Honecker w y­
maga niezwłocznego leczenia. 
O ficjalni przedstawiciele ' Chile 
zwrócili się do rządu Rosji, li­
cząc na otrzymanie obietnicy by 
nie deportować Honeckera z 
kraju, o ile zostanie on umiesz­
czony w  moskiewskim szpitalu. 
Przedstawiciel MSZ Rosji nic 
konkretnego nie odpowiedział, 
oświadczył tylko, że jest to 
sprawa bardzo złożona.

Honecker powiedział, że nie 
opuści ambasady Chile, zanim 
Rosja nie obieca, że nie przeka­
że go jakiemuś innemu krajo­
wi. Honecker chciałby udać się 
do Chile, gdzie mieszka jego  cór­
ka, ale Chile nie może go przy­
jąć bez ważnego paszportu nie­
mieckiego. Przedstawiciele nie­
m ieckiej ambasady, swoją dro­
gą oświadczyli, że w  Niemczech 
również są szpitale i zażądali, a- 
by Honecker został zwrócony. 
Bonn zaś oświadcza, że Honecke­
row i może wydać paszport waż­
ny tylko w  jedną stronę —  do 
Niemiec.

Jugosłowiańskie samoloty nad Węgrami
BUDAPESZT, 14 lutego (ITAR 
-TASS— ELTA). W e  czwartek 

późnym wieczorem węgier­
ska agencja M TI rozpowsze­
chniła oświadczenie speake­
ra Ministerstwa Obrony Repub­
liki Węgierskiej D. Keletiego, 
że 13 lutego o  godz. 10 rano 
samolot wojskowy ze strony ju ­

gosłowiańskiej, lecący ha w y­
sokości 300— 500 m wtargnął w  
głąb przestrzeni powietrznej 
W ęg ier na blisko 5 km. Mniej 
w ięcej w  tym samym czasie in­
ny jugosłowiański samolot 
wojskowy, lecący na niedużej 
wysokości również wtargnął do 
przestrzeni powietrznej W ęgier.

Doleciał „praw ie do Szegedu i 
zawrócił z powrotem ". W  celu 
wyjaśnienia okoliczności incy­
dentu attache wojskowy Ju­
gosławii w  Budapeszcie „został 
wezwany do komendantury A r ­
mii W ęgiersk iej", poinformował 
speaker Ministerstwa Obrony 
W ęgier.

„Echo“ bawiło w Warszawie
„Oczarowało „Echo** Warszawę 

swoim programem, głębią reper­
tuaru. piękną melodią, wspania­
łymi ludźmi, którzy tworzą zes­
pół" —  taka jest opinia o  w y­
stępie wilnian warszawianina 
Aleksandra Dawidowiczo.

Tak więc, działający od kilku 
lat pod egidą KKPL chór „Echo", 
z  którym się połączył chór para­
fialny kościoła* Sw. Rafała, cxba 
kierowane przez Władysława 
Korkucia. bawiły w stolicy Pol­
ski.

Wilnianie udali- się do W ar­
szawy na zaproszenie księdza*- 
prałata Tadeusza Uszyńskiego z 
parafii Sw. Andrzeja Apostoła. 
Połączony chór przygotował z 
tej okazji zestaw n»ipiękniej­
szych polskich kolęd. Zaprezen­
tował je poza wspomnianym ko­
ściołem w kościołach —  Sw.

Wojciecha' na W o li, Sw. Kata­
rzyny na Służewie.

W  trakcie występu w  kościele 
parafii Sw. Andrzeja Apostoła 
chórowi z Wilnai akompaniował 
b yły  wilnianin, dziś szeroko zna­
n y  w  Polsce i na świecie kompo­
zytor Romuald Twardowski.

—  Mistrz zagrał bardzo pięknie
—  opowiadał po powrocie W ła ­
dysław Korkuć. Było to dopra­
w dy wzruszające. W  sali para­
fialnej spotkaliśmy się także z 
sympatykami W flna i Ziemi W i-
- leńskiej, dla których zaśpiewaliś­
my kilka świeckich utworów.

Chciałbym przy okazji za po­
średnictwem „Kuriera W ileńskie­
go " przekazać serdeczne podzię­
kowanie księdzu - prałatowi, pa­
rafianom, którzy przyjęli i goś­
cili naszych chórzystów w  swych 
domach, księdzu - proboszczowi

Hajow i z  kościoła Sw. Katarzy­
ny, wszystkim tym, którzy umilili 
nam pobyt, wykazali ty le  serca.

W a rto  dodać, że  ,,Ecbo“ przy­
gotowało na występy, gościnne 
kolędy mniej znane szerokiemu 
ogółowi, skomponowane często­
kroć przez wybitnych potekich 
kompozytorów, jak Nowowiejski, 
M aklakiewicz i in. Przy okazji 
informujemy, że „Echo" chętnie 
będzie widziało w  swych szere­
gach nowych członków. Próby 
odbywają się w  każdy czwartek 
w  W ileńskiej Szkolę1 Średniej im. 
W ł. Syrokomli, w  niedziele nato­
miast chór o  godz. 13 śpiewa w 
kościele Sw. Rafała.

N A  ZDJĘCIU: „Echo" w  W ar­
szawie: w  pierwszym \ rzędzie 
ksiądz - prałat Tadeusz Uszyńskł 
(trzyma podarowany przez w il­
nian obraz x  widokiem kościoła 
Sw. Rafała) 3 kompozytor Romuald 
Twardo wskL

F o t M. Zaniewski

C Z Y T E L N IC Y  PY TA JĄ

Co robie z wagnorkantf?
dysponuje/w cU.i.i 
nlędzmi. Ostatnio i, Ś S  

10 lutego 
brawo laku wydal A  
aby od lutego c u fa J S C  
szono ilość w vda j3 s ii8s

I Zgodnie z Informacją wileń­
skiego oddziału Banku Państwo­
wego, za wagnorkl można: 1) ku­
pować mięso, gotowane kiełbasy, 
wyroby tytoniowe; 2) zwrócić je  
w  miejscu pracy, gdzie cl w y­
dadzą zaświadczenie z  wypisaną 
w  nim sumą zwróconych talo­
nów. Z  tym zaświadczeniem na­
leży udać się do swej kasy osz­
czędnościowej, gdzie ow e wag- 
norki wpiszą ci do twej książe­
czki Inwestycyjnej; 3) można je 
sprzedać w  banku, jeżeli bank

SZOTO Ilość w y d a ^ S S ;  
rek, na kupno takJS* | j|  
kie potrzebne Jeśt jt. 
mania Ich zdrowia, n 
rek powinna o d *  
kości wypłaty

K g£ £ > l4

ROZMAITOŚCI
A M A TO R ZY  KONTRA 

ZAW O D O W CY

W  Niemczech szybko wycho­
dzą z  mody filmy porno kręcone 
przez zawodowców. W ypierają 
je  inne o  tej samej tematyce, ale 
kręcone przez amatorów. Na o- 
gół są robione amatorskimi ka­
merami wideo, a aktorami są 
najczęściej pary małżeńskie. Sa­
mi je oglądają, wymieniają się 
kasetami z  przyjaciółmi, a także 
sprzedają lub wypożyczają. W ie ­
le  małżeństw dostrzegło w  tym 
możliwość sporego powiększenia 
budżetu rodzinnego. Społeczeńst­
wo w  różny sposób przyjęło tę 
„nową falę w  sztuce". Seksuolo- - 
dzy nie dostrzegają w  tym  nicze­
go złego: „N ie  trzebai się temu 
przeciwstawiać, to  ty lko możli­
wość uzyskania przyjemności z  
widoku własnego ciała" -ć- twier­
dzą. Natomiast, jak  można było 
oczekiwać, z  surową krytyką no­
wa moda spotkała się ze strony 
zawodowców. 374etnia Teresa 
Oriowsky, była  gwiazda „seks fi- 
bnu", a obecnie producentka po- 
rnobiznesu. powiedziała reporte­
row i tygodnika „Ouick", że róż­
nica m iędzy amatorskim a zawo­
dowym porno - filmem jest taka. 
jak. m iędzy krótkometrażówką o  
wakacjach a  filmem „Tańczący 
z  wilkam i". Jednakże amatorzy 
nie poddają się. Obecnie każdy 
co siódmy Alm jest nakręcony 
przez amatorów, a każdy co  trze­
ci w idz pragnie taki film  nakrę­
cić sam.

PO ZN AJ SIŁĘ SWOICH...

Na tzw. „żytn im " rynku w  
Żytomierzu, gdzie można zoba­
czyć w ie le  interesujących rzeczy 
(np. plakat z  napisem „Ręce 
przecz od' KGB z podpisem nie­
jak iego Dmitrija Dońskiego), 
m iejscowi cwaniacy nabrali k il­
ku handlujących tu Polaków. Ku­
piwszy od nich kilka par spodni- 
dżinsów. adidasów, koszul, kur­
tek, za wszystko zapłacili... obli­
gacjami narodowej pożyczki z 
1952 r. Naszych rodaków prze­
konali. że tak właśnie wygląda­
ją nowe ukraińskie pieniądze. O- 
bie strony były  zadowolone z

rezultatów transakcji 
<S«rae jednak tylko * , ° 7 T V  
pomMi g g g  §gg& | 
nich „pieniędzy".

UCZCIWOŚĆ

w  piwnicy pomieszczeń , .  
wanych przez spółki nJ41*0- 
w  Paryżu jeden z jei £ * * *  
fców pod stertą ró in e *^ **  
rupieci znalazł nieznany JS& 
jak się okazało -  
cassa. Nawet przy pomor* 
c ii me udało ślę o d s z ^ J *  
witego właściciela ob 
też nfe zgłosił faktu ‘v 
dzieży. W  tej sytuacji S i *  
le  spółki zdecydowali i fc ? *  
wać dzieło w y c e n io n e j  
dolarów uczciwemu znalazcy

MOZART JAKO..

Profesor Blaker z jednei 
dziecięcych klinik w M }  
twierdzi, że cicha kłasyonTnl 
zyka doskonale wpływa M m  
bieg leczenia wcześniaków Ni*, 
mowiaki lepiej przy niej usyp* 
ją, a muzyka szybciej je uspok 
ja  i  pomaga przy leczeniu ioiąj. 
kowych i  jelitowych seborzea.

NAJDROŻSZY BUDZK

Podróżny" budzik | XVIII«. 
wyprodukowany przez zcan* fo. 
mę zegarmistrzowską Brellet, któ. 
rego używał Napoleon Bonapafe 
w  czasie egipskiej kampanii ty. 
ceniony został ostatnio w Gene­

w ie  na sumę 864 000 marek. Zda. 
w iłb y  się Napoleon, bowiem po 
powrocie z  Egiptu zwrócił te- 
dtóiik producentowi , zaznaczają 
że jest do niczego. J

STRZYŻENIE W  CIEMNO

Fryzjer z  miasta dennoci ■ 
Fersand we Francji zdecytonl 
się na niecodzienny eksperynteza 
w  celach reklamowych. Zoigaii- 
zował publiczny pókaz stara­
nia w... ciemno. Oglądało go kil­
ka tysięcy ludzi. Eksperyment * 
pełni sie udał —  klientka zosta­
ła modnie ostrzyżona i nczes- 
na. Fry^jter przyznał się przedsta­
wicielom, prasy, że przez domo 
pół roku trenował strzyżenie * 
ciemnościach na własnej tp ę 1 
teściowej.

A w N '  . I  (PAD

Rozmowy w sprawie zwrotu 
archiwów KGB

Jak informowano. 12 lutego, 
realizując porozumienie przewod­
niczącego Rady Najwyższej Re­
publiki Litewskiej W . Landsber- 
gisa i  prezydenta Federacji Ro­
syjskiej B. Jelcyna dotyczące 
rozstrzygnięcia kwestii zwrotu 
archiwów KGB Litwie, do Mosk­
w y  udali się wiceprem ier Z. 
W aiszw ila oraz upoważnieni de­
putowani do Rady Najwyższej W . 
Ziemelis. W . Kumża, B. Nedzin- 
skiene i  W . Paliun as. Spotkali 
się oni z  ministrem bezpieczeń­
stwa Federacji Rosyjskiej W . Ba- 
rannikowem i innymi upoważ­
nionymi osobistościami. W  roz­
mowie uczestniczył również char. 
ge  d'affaires ad interim Repub­
lik i Litewskiej w  W N P  E. Bicz- 
kauskas. Podczas spotkania przed­
stawiciele Rosji ośw iadczyli że 
nie ma zasadniczych przeszkód, 
b y  zwrócić Litwie historyczne 
fundusze archiwów KGB. Jednak­
że zaznaczyli, że ootrzebny jest 
pewien okres, aby można się by­
ło  zorientować w  tych fundu­
szach i przygotować je  do prze­
kazania. Minister W . Barannikow

poinformował, że w styczna 1 
polecił opieczętować 
KGB. Jednakże sprawy g i g ” ; 
ne i inne dokumenty o P°“°t 
nym charakterze mogą 
cone tylko na podstawie
mienia międzyrządowego,
rozumieniu 'tym musza by£ 
zane warunki przekazania 
chowania oraz tryb 
nia materiałów a r c ^ ^ Y ^ .

Przedstawiciele^ ^csii 
wali, że obecnie dofcśe?8 ^  
omawianie projektów BSt8’LeD. 
deracji Rosyjskiej o 
stwie państwowym 1 
aym  ściganiu. Jeżeli gPj* j 
w y  zostaną .przyjęte | w
w  Litwie, zaistniałoby
możliwości rozstrzyg8̂ ? 
mów, zrwiązanych z pIie~T^ i i  
i przechowaniem’1; 
państw dokumentó^ j^ g ^  
nych. . ISW nie-

Przedstawiciel^ 
w sklej i Federacji 
rozumieli się. że aastę^ f cl5 lę­
kanie odbędzie się gj * 
teęo br. .

Biuro informacji
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święto Niepodległości
j l c '  państwa w  ży - 

'“"łHMO narodu jest do-
1 ̂  wydarzeniem histo-
S §  symbolizująca je

diuBO w rasta. y
* m o Sć n»rodu, staje sięg M N  obvwate-
l, . t. powstania nowego 
" ““ litewskiego słusznie 

dzień 16 lutego 
S  W  tym dniu po 120 
^a iew oii Utewska Tary-

1 przewodnictwem dr 
, „u Basanawicziusa iedno- 
S i e  proklamowała odro- 
^ „.zasad ach  demokra­
t y *  niepodległego Pań- 
||Litewskiego, ze stolicą 
-Wilnie* ■ -
proklamowanie Aktu Nie* 

„odległości w kraju okUDO- 
Jjnym przez kajzerowskie 
Niemcy było, oczywiście, ak- 
tgm prawnym, głośnym oś- 
fiadaeniem przed światem 
gotowości wcielenia w  ży ­

je wytyczonego celu. M inę­
ło całych 9 miesięcy napiętej 
walki politycznej, -gdy" prze­
grywające wojnę N iem cy 
godziły .się wreszcie zezw o­
lić litewskiej Tarybie (od 11 
Gpca zwanej Radą Państwa) 
utworzyć rząd i stopniowo 

w swe ręce k ierow ­
nictwo kraju.
litewska Taryba, wybrana 

oa konferencji Litwinów w  
Wilnie w dniach 18— 22 wrze­
śnia 1917 r. przez większą 
część litewskich organizacji 
w samym kraju i poza jego  
granicami uznana została za 
prawowity - reprezentujący 
titwę organ. W  listopadzie- 
pudniu 1918 r. swych przed­

stawicieli do Taryby wysłali 
Białorusini i  Żydzi. Człon­
kiem Taryby oraz sygnata­
riuszem Aktu Niepodległości 
był też Stanisław Narutowicz, 
brat przyszłego prezydenta 
Polski Gabriela Narutowicza*

Pozwalając na zwołanie 
litewskiej konferencji i wy­
brani e Rady władze niemie­
ckie liczyły na przekształce­
nie jej w  swe narzędzie dla 
zamaskowania aneksji Lit­
wy. Taryba przystosowując 
się do realnych warunków 
politycznych prowadziła u- 
miarkowaną politykę, nie u- 
nikała kompromisów, ale pro­
sto zmierzała do swego celu 
"—  utworzenia niepodległego 
państwa, wszędzie szukała 
poparcia dla wcielenia tego 
w  życie.

Dla powstającego niepod- 
ległego Państwa Litewskiego 
wielkie zagrożenie z iednej 
strony stanowili bolszewicy, 
Rosja Radziecka, z drugiej 
•:SL- miejscowi ziemianie oraz1 
odradzające się Państwo Pol­
skie, uważające się za sDad* 
kobierczynię dawnej Rze­
czypospolitej i roszczące 
pretensje wobec Litwy i 
Białorusi. Litwa zmuszona 
była bronić swych spraw 
orężem i dyplomacją. N ie­
podległość obronić udało 
się, nie uniknięto jednak bo­
lesnej straty — . stolicy W il­
na, którą wraz z niemałą 
częścią terytorium jesienią 
1920 r. zajęła Polska.

Tworzenie Państwa Litews- 
kiegcr prawnie zakończył 
zgromadzony w  maju 1920 r. 
Sejm założycielski. Podówczas

umocniła się też sytuacja 
międzynarodowa Litwy. Za­
sadnicze znaczenie miał pod­
pisany 12 lipca 1920 r. poko­
jowy układ z Rosją Radziec­
ką. Na mocy tego układu 
Rosja jako pierwsze z wiel­
kich państw uznała niepod­
ległość Państwa Litewskiego 
z  jego historyczną stolicą, 
Wilnem. Litwa z rąk Związku 
Radzieckiego odzyskała ją 
jesienią 1939 r., gdy Niemcy 
hitlerowskie okupowały Pol­
skę.

Niepodległa Litwa przetr­
wała zaledwie 20 lat. Latem 
1940 r., gdy się toczyła dru­
ga wojna światowa, anekto­
wał ją ZSRR. Najgorsze były 
lata stalinizmu i okupacji hi­
tlerowskiej. Litwa doznała 
wówczas największych strat 
moralnych i materialnych. 
Tysiące jej mieszkańców w y­
mordowano lub deporto­
wano. Po śmierci Stalina re­
żim złagodniał, aczkolwiek 
jego totalitarna istota pozos­
tała.

W  składzie ZSRR Litwa 
utraciła niepodległość, lecz 

Jako republika związkowa 
zachowała formalną państ­
wowość, posiadała sporo at­
rybutów państwa. Dlatego 
więc w  nowych warunkach 
historycznych odrodzenie 
niepodległego Państwa Lite­
wskiego przyszło o wiele 
lżej, niż w  roku 1918, zwła­
szcza, że wiele państw za­
chodnich inkorporację Litwy 
przez ZSRR uznawało za nie­
legalną. Wystarczyło M. 
Gorbaczowowi w  ramach 
pieriestrojki popuścić wodze

totalitaryzmu, skierować się 
ku jawności i demokracji, 
gdy Rada Najwyższa Litew­
skiej SRR po pierwszych de­
mokratycznych wyborach 
zmieniła się od podstaw i 
uchwaliła historyczny akt 11 
Marca 1990 r. Dla jego wcie­
lenia w  życie Rada Najwyż­
sza posiadała cały aparat 
państwowy republiki. Litew­
ska Taryba w  1918 r. jedy­
nie mogła o tym marzyć.

Znacznie'lepiej w  naszych 
czasach układają się stosun­
ki litewsko-polskie, aczkol­
wiek istnieją rozbieżności na 
temat zapewnienia praw na­
rodowościowych Polaków, o- 
bywateli Litwy (autonomia 
terytorialna czy kulturalna), 
co do rozwiązania Wileńs­
kiej i Solecznickiej rad rejo­
nowych oraz nowych wybo­
rów. W  ciężkich dniach pró­
by w  styczniu i sierpniu 1991 
r. wielu Polaków, jak i ludzi 
innych narodowości wykaza­
ło lojalność wobec prawowi­
tej władzy litewskiej, broni- 
ło jej. ̂

W  zasadzie całkiem inne 
są też stosunki międzypań­
stwowe Litwy z Polską. Dziś 
są przyjacielskie. Polska uz­
naje integralność terytorial­
ną Litwy, co potwierdziła w  
niedawno podpisanej w  W il­
nie wspólnej deklaracji.

Dzień Odrodzenia Państwa, 
który jutro będziemy obcho­
dzić, jest świętem znaczącym. 
Zazwyczaj towarzyszą mu u- 
roczystości. W  obecnych wa­
runkach, gdy dżwigąmy na 
swych barkach wielki ciężar, 
szczególnie potrzebna jest 
konsolidacja ludzi i życzliwy 
wzajemny stosunek. Uważam, 
iż szkoda, że niektórzy nasi 
politycy (zaliczyłbym do nich 
inicjatorów tzw. ustawy o

„desowietyzacji"), zamiast ze­
spalać społeczeństwo dla po­
konania trudności zajmują 
się jego dalszym podziałem. 
Czyżby tak trudno było po­
jąć, że największą przesłanką 
ugruntowania niepodległoś­
ci Państwa Litewskiego jest 
poszanowanie obywatels­
kich praw człowieka, konsek­
wentne wcielanie w życie za­
sad demokracji, że ustalić 
winę człowieka i ograniczyć 
go w  prawach może jedynie 
sąd.

Z okazji Dnia Odrodzenia 
słowami litewskiego hymnu 
chciałbym wszystkim serdecz­
nie życzyć: Niech światło i 
prawda towarzyszą naszym 

. krokom.
Młndaugas TAMOSZIUNAS
N A  'ZDJĘCIU: fragment gma­

chu w  Wilnie, w  którym w l9 1 8  
r. proklamowano odrodzenie 
Państwa Litewskiego.

Fot. W . Charin

Powodzenia, Ireno! ;| Trochę dziwna pikieta
Jednym | pierwszych sprywa- 

tajwanych w  Swięcianach obie­
gi0*. spnedanych na aukcji bv- 

oranżeria, rejonowego kombi- 
Przedsiębiorstw komunal- 

?r* Kilkadziesiąt metrów kwa- 
* *  wklanym dachem, 

^ z b u d o w a n o  juz daw- 
• potrzebny jest remont sprzę- 

wymiana szkieł, 
^n^flcowanie terytorium w o- 

deplarni. Nie zabraknie więc 
robotnicy Swięciańskiej 

eto JJ1 fr611*® Cybiene (na zdję- 
le optymizmu jej nie brak.

1 % hodowla kwiatów —

IB M ! Irena S i
™ym członkiem miejscowe- 

^ lowarrystWa kwiaciarzy. Jei 

cłlQtnie nabywane w 
kwiaciarni. Jako samo­

dzielna gosppdyni . domu pod 
szklanym dachem Cybiene hodu­
je  kalie, frezje. W  przyszłym ro- 
f f i  zamierza zająć się tulipana­
mi. A  doświadczenia je j nie brak. 
Od dawna pielęgnuje róże, her- 
bery. A  propos z  górą 50 krze­
wów róż już rośnie w  oranżerii.

Po wtóre, pracuje nie sama. 
Pomaga cała rodzina: córka, syn. 
mąż. W szyscy wspólnie uporząd­
kowali zaniedbaną oranżerię.

W  Swięcianach bynajmniej nie 
zawsze można nabyć żywe kwia­
ty. Należy oczekiwać, że wraz z 
ukazaniem się nowej gospodyni 
w  oranżerii będzie ich więcej.

N . N IE ZAM O W  
Fot. A . Clmbołaitls

Pik iety są dziś na porządku 
dziennym. Ta  .wydała mi się tro­
chę dziwna.

12 lutego, w  gazecie JLietu- 
wos A idas" ukazała się notatka, 
która głosiła, że jutro pracowni­
cy  W ileńskiego Przedsiębiorstwa 
Trolejbusowego wystawią pikie­
ty  na znak protestu przeciwko 
dyrektorowi generalnemu swej 
placówki J. Bagtfonawicziusowi. 
N ie  potrafi cm bowiem zaprowa­
dzić porządku u siebie, popiera 
osoby, które brały udział w  pu­
czu. .

Zatelefonowałam do kilku dzia­
łów  przedsiębiorstwa trolejbuso­
wego, ale nikt nie potrafił udzie­
lić  mi konkretnej informacji. W o ­
bec tego wsiadłam do trolejbusu 
i udałam się na ul. Zolyno.

Przed gmachem administracyj­
nym przedsiębiorstwa zgromadzi­
ło się 40 osób z  plakatami, na 
których było napisane: „N ie  
chcemy marmurów —  chcemy lu­
dzkich warunków pracy", „Bag- 
donawiczius, dlaczego bronisz pu- 
czystów?".

Odszukałam pana Wytautasa 
Matulisa. kierowcę z zawodu,
pełniącego chwilowo obowiązki 
kierownika ruchu protestu.

O  co wam chodzi Właści­
wie? —  zapytałam. Pokazał mi 
pismo, które wystosował do dy­
rektora Bagdonawicziusa. W  piś­
mie tym stało, że w  przedsię­
biorstwie trolejbusowym trwa sa- 
botaż, że na kierowniczych stano- 

■wiekach siedzą ludzie, którzy 
brali udział w  puczu.- Nazwiska 
ich są znane, ale nie sie nie ro­
bi, aby ich zwolnić z pracy. Po­
tem pokazano ml odpowiedź dy­
rektora na fnterpelacię. Pisał on. 
że dyspozytorka R. Matwiejczen- 
kowa pracuje w  branży- wiele 
lat, ma duże doświadczenie, że 
po przejściu ną emeryturę za­
warto z nią o  pracę umowę, któ­
ra dotąd nie wygasła, więc nie 
można jej zwolnić z pracy 

Wśród wyrażonych pretensji

by ło  to, że cała biurowość w  za­
kładzie prowadzona'' jest nie w  
języku państwowym, lecz po ro­
syjsku. że w  zajezdni jest och­
rona, ale wszyscy wynoszą z 
niej^ co komu podoba się. że 
majstrowie p iją i puszczają na 
linie niesprawne trolejbusy, że 
nie ma kontroli, że w  kartach 
opłaty pracy są błędy, zbyt du­
ży  jest aparat administracyjny, 
że pracują w  nim przeważnie e- 
meryci, że zaopatrzeniowcy nie 
starają się o  części zamienne do 
trolejbusów, rzadko wyjeżdżają 

. w  tym celu w  delegacje, że nie 
organizuje się zebrań, by kańdy 
mógł wypowiedzieć swoje racje.

Dyrektor J. Bagdonawiczius, 
który wyszedł do ludzi, próbo­
wał coś tłumaczyć, ale w  takich 
warunkach trudno było dojść do 
porozumienia. Ludzie szemrali, 
że dyrektor był kiedyś działa­
czem partyjnym, a więc ma z  
pewnością inny sposób myślenia.

Ożywienie w  szeregach nastą­
piło. gdy pojawili się działacze 
Sejmu „Sajuddsu" przybyli z mia­
sta, Zapewnili oni obecnych, że 
puczyścl nie będą pracowali w  
ich przedsiębiorstwie, bez wzglę­
du na to. co mówi dyrektor.

Po południu zasięgnęłam opi­
nii dyrektora J. Bagdonawicziusa 
co do wysuwanych pretensji.

—. N ie mogę powiedzieć, że w  
pewnych wypadkach ludzie nie 
mieli racji., W  ze&pole są rzeczy­
wiście ludzie, którzy w  okresie 
puczu zachowywali się aktywnie, 
ale ja nie mam podstaw praw­
nych, aby ich zwolnić z pracy. 
Tym się zajmuje prokuratura Ja 
mam prawo zwolnić ich jedynie 
wtedy, jeżeli nie spełniają obo­
wiązków służbowych.

N ie  jest też prawdą, że w za­
jezdni brak kontroli. Sprawdza­
my, kontrolujemy, karzemy. Tyl­
ko, że bywa i tak. że jedni pija • 

.-ii, robią- swoją robotę, inni nie 
: tflją, ale i pracować nie umieją. 

CÓ się tyczy zaopatrzeniowców,

to wyjeżdżają oni przeważnie w 
poszukiwaniu części do republik 
b. Związku Radzieckiego, ale 
stamtąd niewiele nam trzeba. 
Lwią część detali kupujemy za 
dewizy w  Czecho-Słowacji. A  

dewizy nie zawsze są. Staramy się 
jak możemy, pertraktujemy z  ko­
morą celną, sprowadzamy ile się 
da. N ie  można mówić, że nic się 
nie robi w  tej materii. I  jeżeli w 
naszych trudnych czasach trolej­
busy jeżdżą sprawnie po mieście 

znaczy nie jest tak źle.

Co do wynagrodzenia za pra­
cę, to ludzie po prostu nie potra­
fią niekiedy odczytać kompute­
rowych kartek płacowych. Po 
zakończeniu pikiety sprawdziliś­
my słuszność takich pretensji — 
Ogólne sumy poborów były obli­
czone prawidłowo.

N ie  mogę też powiedzieć, że 
pensje kierowców czy mechani­
ków są małe. Kierowca I klasy 
otrzymuje oficjalnie 3 tys rb., 
II —  2,8 tys., HI ■*- 2,7 tys. ib. 
Mechanicy mają od 2 do 4 tys. 
rb. Niektórzy chcą otrzymywać 
jeszcze więcej, praportują zwal­
niać robotników, podejmują się 
wykonywać za większe wynagro­
dzenie ich pracę, ale nieraz nie 
potrafią obliczyć własnych moż­
liwości.

Czy bywają fakty sabotażu? 
Możliwe, że się zdarzają. Gdzieś 
w  głębi procesu pracy, aleśmy 
jeszcze nikogo nie potrafili na 
czymś takim przyłapać. I  jeżeli 
takie fakty są. to nie mają one 
większego wpływu na ogólny 
stan przedsiębiorstwa.. Pikietują­
cy  grozili mi. że zwolnią z pra­
cy. Jeżeli taka- będzie wola ze­
społu —■ odejdę bez słowa. Ale 
w  zespole- jest nie 40 osób, ale 
około 2 tys. Tym niemniej po­
wtarzam — zgromadzeni przed 
gmachem wypowiedzieli - sporo 
słusznych uwag. Postaram się je 
uwzględnić.

Barbara ZNAJDZIŁOWSKA
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Ośrodek wszechświatowej nauki żydowskiej

W  poszukiwaniu utraconej
ml

Odrodzenie utracone} z bie­
giem w ieków tradycji muzyki 
kościelnej jest ważnym aktem w  
■historii kultury. Jest to szczegól­
nie aktuaine obecnie, g d y  stara­
my się możliwie autentycznie od­
tworzyć architekturę i zdobnict­
wo dawnych świątyń. N ie  zapo­
mnijmy, źe dawniej w  kościołach 
świadomie dążono do stosowania 
,'przemyślanej1 syntezy, wzajemne­
go działania i  harmonii różnych 
sztuk, wśród nich również muzy- 

W  tym sensie jeszcze niema- 
tajemnic chroni muzyczna 

przeszłość akademickiego kości o- 
św. Jana przy Uniwersytecie 

Wileńskim. Niedawno zrekonst­
ruowany i obecnie patronowany 
przez Zakon Jezuitów znowu* zo- 
scar zwrócony Uniwersytetowi.

Kościół św Jana, piszący nad-— 
zwyczaj bogatą kronikę swej 
działalności już szóste stulecie, 
może się szczycić nadzwyczaj 
rozwiniętą historią kultury mu­
zyki sakralnej. W  świątyni dość 
wcześnie zainstalowano organy, 
grali słynni organiści różnych e- 
pok (wśród nich w ielki kompo­
zytor polski Stanisław Moniusz- 

od początku X V I wieku 
działały chóry, istniało kilka 
szkół śpiewu, słynna Kapela A -  
kademicka lub św. Jana. Zycie 
muzyczne świątyni było nie tyl- 

wszechstronne, lecz i orygi­
nalne. Niestety, z  biegiem czasu 
zgasło i zapomniano o  nim.

W raz z  powrotem do życia 
wielu zjawisk dawnej kultury i 
sztuki, zamierza się ożyw ić tak- 

niektóre ważne karty życia 
muzycznego kościoła św. Jana.

tym celu z  inicjatywy autora 
tych wierszy, z aprobaty rektora 
kościoła oraz prowincjała jezui­

tów Litwy ks. Jonasa Boruty na 
początku lutego podczas Mszy 
śwjętej utwory polichóralne w y­
konał Sza uliajski Państwowy 
Chór Kameralny „Połyphonia" 
(kierownik artystyczny i główny 
dyrygent Sigitas Waicziulionas* 
dyrygentka Danutę W a iczn iio- 
mene). Chórzyści, stojący w  labi­
ryncie pięknie zdobionego i  ma­
jestatycznego dużego ołtarza 
(zbudowano go w  poiow ie X V III  
wieku), wykonali Małą Mszę 
fMissa brevis) kompozytora szko­
ły  weneckiej Andres GabrieSie- 
go. a Po  nabożeństwie —  opusy 
Giovann| Gabrieli ego, Heinricha 
Schutza, Qovannni da Palestrina. 
Jonasa Tamulionisa i Algirdasa 
Martinalitisa.

Polichóralny sposób interpreta­
cji, kiedyś stosowany w  więk­
szych kościołach W ilna, później 
poszedł w  niepamięć. A  tymcza­
sem w  wiekach X V II— X V III (tj. 
w  epoce baroku), ten skompliko­
wany i wyrafinowany styl świę­
cił swe apogeum. Jego sens po­
lega na> tym, że w  czasie wyko­
nania chór kościelny dzielił się 
na dwie, a nawet kilka części, 
mieszając grupy wokalne z  ok­
reślonymi proporcjami głosów 
wykonawców. Ponadto, grupki 
śpiewaków rozmieszcza się na 
niejednakowej odległości od
siebie. Taki rodzaj interpretacji 
pozwala praktycznie na nieogra­
niczoną ilość wariantów przesta­
wiania; wokalistów Ł daje moż­
ność osiągania niezwykłych i 
nieoczekiwanych artystycznych 
efektów akustycznych.

Wytautas Powiłaś 
JURKSZTAS, 

muzykolog

W  przekroju czasu
Od dzisiaj wprowadzamy no- 

rubrykę —  „ W  przekroju 
czasu". Będziemy zamieszczali 
zdjęcia przedstawiające widoki 
W in a  minionych okresów. Ape­
lujemy więc do Czytelników: 
może ktokolwiek ma stare zdję- 

miasia nadające się do publi­
kacji. Prosimy o  wypożyczenie 
do wykorzystania. Zwrot gwaran­
tujemy. Z  góry  dziękujemy. Nad­
syłać na dział stołeczny i aktual­
ności „K. W .".

„T ak i widok na początku 
X V III stulecia rozpościerał się 
(reprodukcja starej ryciny od le­
wej) z wileńskiej ulicy Zamko­

wej, W idzim y Bramę Zamkową, 
Zamek Dolny (dziś już nie ist­
niejący), Zamek. Górny (zacho­
wały się fragmenty), katedrę, 
dzwonnicę. Górę Trzykrzyską.

...A tak obecnie wygląda uli­
ca Zamkowa. W  ciągu 'w ieków  
zmieniała swoje oblicze i szatę, 
ulegał również zmianom krajo­
braz u je j wylotu. W ie le  starych 
budowli znikło bezpowrotnie, te 
zabytkowe, które przetrwały, 
stwarzają niepowtarzalny klimat 
i- urok wileńskiej Starówki.

Jerzy SUR W IŁO  
Fot. i repr. W . Charin

Nieliczni współcześni miesz­
kańcy W ilna wiedzą, że w  N o­
w ym  Jorku przy u licy Piątej 
znajduje się Żydowski Instytut 
Naukowy —  w  skrócie IW O  
(pierwsze litery nazwy w  języku 
jidysz). Ten ośrodek żydowskiej 
nauki historycznej, ekonomicznej 
i filologicznej jest spadkobiercą 
i> kontynuatorem Instytutu o tej 
samej nazwie, założonego pod 
koniec 1925 r. w  Wilnie.

Po pierwszej wojnie światowej 
zamieszkały w  K ijow ie  żydowski 
pisarz i  filolog Nochum Sztif og­
łosił w  prasie ideę konieczności 
zorganizowania żydowskiego oś­
rodka naukowo -  bibliograficz­
nego. k tóry by gromadził, reje­
strował i dziedziczył materiały 
dotyczące historii oraz aktual­
nych problemów Żydów  w  Ro­
sji. Polsce, L itw ie i  innych kra­
jach Europy Wschodniej. Podsta­
wowym  językiem prowadzenia 
tej pracy ma być jidysz —  zro­
zumiały dla szerokich rzesz lud­
ności żydowskiej. Konkretne kro­
ki wcielenia tej' idei poczynione 
zostały dopiero w  1925 r. w  Ber­
linie, gdzie podówczas przebywa­
ło  wielu uczonych i pisarzy ży­
dowskich. uchodźców z  Sowiec­
kiej Rosji, a wśród nich i N. 
Sztłf. W  memorandum Sztifa, 

skierowanym do uczonych żydow­
skich głęboko uzasadnił on po­
trzebę utworzenia żydowskiej or­
ganizacji naukowej typu akade­
mii.

Duże zainteresowanie wzbudzi­
ło memorandum wśród inteligen­
c ji żydowskiej W iiłna—  miasta, 
które zasłużenie zasłynęło jako 
^Litewska Jerozolima". W  mar­
cu i  kwietniu 1925 r. odbyły się 
narady wileńskich i żydowskich 
działaczy nauki i kultury, a w  
wyniku powstał dokument pod 
nazwą „W ileńsk ie tezy  do me­
morandum Sztifa". Utworzone zo­
stały inicjatywne grupy nauko­
w ców  w  W iln ie, Berlinie, W ar­
szawie, Kownie, Paryżu i  Nowym  
Jorku, które 7 sierpnia 1925 r. 
zebrały się w  Berlinie na konfe­
rencję założycielską. Zaakcepto­
wano tam ..W ileńskie tezy " i  po­
stanowiono wiosną 1926 roku 
zwołać założycielski zjazd w  
Berlinie. Postanowiono również 
nie czekając zjazdu przystąpić 
do pracy organizacyjnej i  nauko­
w e j wydawać biuletyn infor­
m acyjny i zakładać pierwsze se­
kcje  naukowe: w  W iln ie  —  filo­
logiczną. w  Berlinie historyczno- 
ekonomiczną, w  W arszaw ie —j 
pedagogiczną. Przew idziany zjazd 
założycielski nde odbył się. Głó­
wni inicjatorzy —  Sztif oraz 
Czerykower —  na zawsze opuś­
cili Berlin, sekretariat pozostał 
bez' kierownictwa i zrządzeniem 
losu oraz okoliczności W iln o sta­
ło się centrum pracy organiza­
cyjnej i naukowej IW O . Jego 
kierownikami zostali członkowie 
wileńskiej grupy inicjatywnej Z. 
Reizen, M. W ajnrajch i  Z. Kal- 
manowicz, którzy kierowali in­
stytutem do września 1939 roku.

Trudny b y ł początek pracy. 
Żadnego poparcia materialnego. 
Biuro IW O  mieściło się w  jed­
nym z pokoi prywatnego miesz­
kania. Jednakże kierownicy oraz 
powstały wokół nich aktyw swo­
imi energicznymi działaniami o- 
raz apelowaniem do społeczności 
żydowskiej przyczyniali się do

tego, że cele IW O  zyskały zro­
zumienie w  żydowskiej prasie, 
instytucjach kułtuinlno-oświato- 
wych i  organizacjach robotni­
czych w ielu  kra jów  Europy i 
Ameryki.

Już pod koniec 1925 r. nielicz­
na grupa intelektualistów żydo­
wskich w  Now ym  Jorku założy­
ła amerykańską sekcję IW O , 
która wkrótce przekształciła się 
w  amerykański oddział i  stała 
się drugim ośrodkiem po W il­
nie. Podobne filie  otwarto w 
W arszaw ie i Berlinie. W  wielu 
miastach, zwłaszcza w  Polsce i 
Litwie, powstawały towarzystwa 
i  koła przyjaciół IW O . Entuzjaś­
ci iw  kj zDiera.ii żydowski foikior, 
rzadkie książki i  manuskrypty, 
kroniki żydowskich wspólnot 
t^oisKi i W ieiK iego Księstwa L i­
tewskiego. periodyki z  historii 
żydowskiego ruchu robotniczego 
i syjonistycznego, dokumenty z 
dziejów  teatru żydowskiego i in. 
W szystkie te materiały napływa­
ły  do W ilna, gdzie IW O  dyspo­
nowało wynajętym  ośmi©pokojo­
wym  lokalem  na W ie lk ie j Pohu­
lance pod nr 18 (obecna ul. Ba- 
sanawicziusa).

O  popularności IW O  na świa­
cie świadczy pewien dokument, 
który  się zachował w  archiwum 
IW O  w  W iln ie. Jest to  list świa­
tow ej sławy fizyka profesora A l­
berta Einsteina z  8 kwietnia 
J929 r. z  Berlina do historyka 
profesora Szymona Dubnowa, je­
dnego z  członków komitetu or­
ganizacyjnego IW O , w  którym 
pisze on: ..Ogólna depresja eko­
nomiczna w  Europie Wschodniej 
przede wszystkim dotyczy rzesz 
ludności żydowskiej. Sprawą 
najważniejszą jest, oczywiście, 
zapewnienie przetrwania ludzi. 
A le  człow iek nie samym chlebem 
żyje, zwłaszcza Zyd. Jeśli liczna 
grupa naszej> elity  duchowej e- 
nergicznie się wzięła za zacho­
wanie wartości duchowych i ma­
terialnych naszego narodu oraz 
pomnażania ich w  miarę możli­
wości —  taka praca zasługuje na 
syihpatię i pomoc".

O fl mnóstwa napływających 
materiałów stało się też ciasno w  
ośmi opoko j ow ym  lokalu. M imo 
braku gotówki k ierownictwo po­
stanowiło Rozpocząć budowę wła­
snego gmachu na nabytej parceli 
przy ul. W iw ulskiego 18. 26 paź­
dziernika 1929 r. z okazji otwar­
cia pierwszej światowej konfe­
rencji IW O  w. obecności wielu 
wybitnych uczonych żydowskich 
z  całego świata oraz tysięcy mie­
szkańców W ilna założono kamień 
w ęgieln y nowego piętrowego

gmachu z ognioodporna 
dia archiwum. W  1932 ? jfS S  
zakończono i  IWO 
w  obszernym własnym i

Pomyślnie działały J g ®  
c le  naukowe 1 komisie.T,i, 
zorganizowana v  1934 r 
tura dla młodych 
ższym wykształceniem »  **  
przygotowani^ g g f t  “ i 
Nauka trwała 10 | l| gS p ! 
studenci otrzymywali ^  * 
W  ciągu pięciu promocji 
1935 do 1940 r. ~  3 *  
ukończyły 92 osoby.

O d 14 do 19 sierpnia 1935 
w  związku z jubileusze® jn 1- 
cia IW O  w  Wilnie odbył 
światowy zjazd. Uczes&jfcCTlni 
nim około 300 delegatów ora 
liczni przedstawiciele prasy z S| 
kra jów  świata. Na jednym z fól 
siedzeń plenarnych 
M aik  Szagał, który w dniach 
zdu otworzył muzeum sztuk p»J 
knych IW O  i  podarował 
swych prac graficznych.

Podsumowując w yniki__
ności IW O  w  okresie wileński! 
należy zaznaczyć, źe po raz pier-l 
wszy w  historii żydowskiej zało­
żony został światowy ośrode 
współczesnej żydowskiej nauki. 
kultury. Reprezentował on naukę! 
żydowską na świede i dbał o jej 
w ięź z nauką różnych narodów 
w  wielu krajach.

IW O  ratował, gromadził i pne-| 
chowywał relikwie przeszłości i 
dokumenty narodu żydowskiego. 
Założono księgozbiór liczący 401 
tysięcy książek, archiwa żydow­
skiej prasy, kr (mik wspólnot ży­
dowskich. manuskryptów pisany, 
kolekcje portretów 1 fotografii 
żydowskich pisarzy, uczony i ,  ra­
binów i  działaczy społecznych. 
Założono muzea teatru, sztuk | 
pięknych 1 etnograficsie. 
sja folklorystyczna posiadała v| 
swym archiwum 100 tysięcy ek­
sponatów żydowskiej twórczości 
ludowej.

Część tego unikalnego dia kul­
tury żydowskiej bogactwa zosta­
ła zniszczoną w  latach, okupacji 
faszystowskiej. Znaczną 
wywieziono do Frankfurtu 
Menem, gdzie w  1945 r. wytry- 
ta została przez arnćę amerykan 
ską i przekazana nowojorskie®0 
oddziałowi IW O. Część uratowali 
i  ukryli więźniowie wileński*® 
getta pisarze A . Suckewer 1 Sł 
Kacze rgińskl. Gmach IWO wyco­
fu jący się z miasta Niemcy *T* 
sadzili w  powietrze.

Uzar ARON
N A  ZDJĘCIU: nie istniejący 

gmach IW O  przy wileńskiej “ ** 
cy A .  Wiwulskiego.
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Armii Krajowej,S i i j  “ *a:
b o is k o w e j działa jącej 

irojny, była utwo- 
^W arnaw ie w  końcu 

.939 i. Służba Zwy- 
I1®*? polski (SZP), przeksz- m „  styczniu 1940 w  

Walki Zbrojnej 
Od połowy 1941 r. 

Euj • ss się stopniowo

t,i,jdafz historyczny Encyklopedia wszystkiego nie opowie

"fSwaiiząc jednocześ­
n i .  scaleniową orgam- 
i. wojskowych. W  związ- 

E o  rozkazem nacźelne- 
*  Z a  gen* W . Sikorskie­

mu nadszedł z Londynu, 
( g l  1942 r. Z W Zprze- 
J»owany został na Arm ię

t fu ' Wileńszczyźnie, N o .  
-ńdczyżnie, na innych tę ­
żeli Kresńw n  Rzeczypos- 

lj Polskiej oraz tam, 
amieszkiwali Po lacy , 

ja Litwie Kow ień sk ie j, 
{ ĉzęścią składową ogóln o- 
lujowBj organizacji A rm ii 
[ajowej, stanowiąc p od  
ggiędem organizacyjnym sa- 
pizjełne jednostki pod lega ­
li bezpośrednio K om endzie 
jjwnej AK w  W arszaw ie, 
komendantami g łów nym i 
| kolejno byli: gen. S. R o- 
d i „Grot" do 30 czerw ca  

r. (do aresztowania 
Gestapo, zam ordowany 
f i  Sachsenhausen na 

■Nsty rozkaz H im m lera), 
|  T. Komorowski „B ó r " 

upadku Powstania W a r-  
wiiego, zmarł na em igra- 

*  1966 r.)r gen. L , O ku li- 
| Niedźwiadek" (zm arł 24 

1946 r. w  m oskiew - 
fan więzieniu Butyrki).
®  przygotowywała p ow ­

i je  powszechne, k tóre  m ia- 
•ybuchnąć w  m om encie 
4i militarnej in  Rzeszy na 

wschodnim. P row adzi- 
ł i S  bieżącą z  okupan- 
phitlerowskim i  je g o  po- 

na którą m .in 
f  się prace organ iza- 
- wojskowe, szkołenio- 

^ * c j e  bieżące: sabotaż, 
|™*ł kontr - w yw iad , d y- 
LJ6, odbijanie w ięźn iów , 

W 1943 r. za­
li?  “ ia!ać pierwsze od- 
. Partyzanckie A K .

PoWBtania po- 
f i l p g  władzę w  Polsce 

londyński rząd 

1944 t- do- 
Podjęło akcję 

Mą ^  integralną 
AK^ri.operacia  w ileń- 

I ' 1 KiniC/ B,a“ a"  A r -  
M9 c( 3 208la*a roźw iąr 

" “ ycznla 1945 r.

Tak w  encyklopedycznym 
skrócie wyglądają dzieje naj­
większej armii podziemnej w  
Europie podczas II wojny 
światowej" liczebność AK  
w  1944 r. szacuje się wg. róż­
nych źródeł na około 250—  
350 tys. ludzi. W  tym poważ­
ną siłę stanowiły zgrupowa­
nia Okręgu Wileńskiego AK 
pod dowództwem gen. Alek­
sandra Krzyżanowskiego „W i­
lka" ^  łącznie 9 tys. party­
zantów pod bronią, nie licząc 
jednostek bojowych, które 
pozostawały poza zgrupowa­
niami.

Iluż to zwykłych, ofiar­
nych żołnierzy, obok powsze. 
chnie znanych dowódców, 
było w  szeregach oddziałów 
partyzanckich, których opar­
cie stanowił masowy udział 
społeczeństwa, przede wszy­
stkim polskiego w  miastach 
i na wsi. Były to dziesiątki 
tysięcy członków konspiracji 
i sympatyków. N ie ma takiej 
encyklopedii, która opowie­
działaby o losach chociażby 
części ź nich. Im to włąśnie, 
swoim towarzyszom broni, 
Edmund Odorkiewicz poświę­
cił takie strofy;

.„Bez odznak, mundurów,
bez orłów  i  gwiazd 

I  ty c ie  sw e niosąc w  ofierze. 
Toczyliśmy walkę za wolność 

1 lad
My, Arm ii K ra jow e] łołnterze.

N I podłość, nl potwarz nie
splamią nam flag,

Bo Polskę kochaliśmy szczerze.
I  każdy z ochotą szedł dla

N ie j na śmierć 
M y, Arm ii K ra jow ej żołnierze.

Kto wie, być może encyklo­
pedia pamięci jeszcze powsta­
nie. A  na razie zamieniają ją 
wspomnienia, wywołujące jak 
na apelu wciąż nowe imiona...

...Konstanty Możejko, żoł­
nierz 1 Pułku Piechoty Legio­
nów im. Józefa Piłsudskiego, 
walczył we wrześniu 1939 r. 
Był w niewoli sowieckiej. Po 
powrocie zaciągnął się do 
konspiracji AK, potem wal­
czył w  szeregach 8 Brygady 
A K  „Tura".

...Edward Klonowski od 
1943 i . był w konspiracji AK  
pod Wilnem, we wsi Szater- 
niki.

A  iluż poległo w  walce. 
Dopiero teraz możemy zło­
żyć hołd Ich pamięci, ponie­
waż do niedawna AJC była 
tematem tabu.

...Gustaw Dabkiewicz „So­
sna", „Brzoza", żołnierz 
Września, dowódca plutonu w 

Wsctf

E i B p  w  K r a k o w i e

oddziale A K  „Śmiałego", zo­
stał ciężko ranny w  1945 r. 
w walce z NKWD w  Jandsz- 
kach. Z  pola bitwy wywiózł 
go Jan Tamulewicz. N ie po­
mogła opieka matki Gabrieli 
i żony Janiny. 30-łetni Dab­
kiewicz zmarł w  szpitalu w 
Ejszyszkach. Pochowany zo­
stał na cmentarzu parafial­
nym w  Naczy (Białoruś, rejon 
woronowski). Podczas wspo­
mnianej walki zginęli: Kazi­
mierz Nowicki i Kazimierz 
Wojsiat. Nowicki mnł szczę­
ście do dwóch razy. W  1943 
r. jako akowca chcieli go roz­
strzelać partyzanci sowieccy. 
Kula przeszła przez szczęki, 
został przy życiu. Sądzone 
mu było jeszcze dwa lata 
walczyć, by w  1945 r. zginąć 
od kul NKWD. W  tamtą tra­
giczną noc 1943 r. został roz­
strzelany akowiec Ksawery 
Nowicki, stryj Kazimierza. 
Ksawery spoczął na cmenta­
rzu w Naczy, a Kazimierz ra­
zem z Wojsiatem — na cmen­
tarzu w  Koleśnikach ' —^  po 
tym, gdy dowódca „Śmiały" 
wyniósł ich ciała spod ob­
strzału wroga. N ie udało się 
tegcruczynić z poległymi wó­
wczas Józefem Mindziulem i 
Wacławem Sakowiczem. So­
wieci zawieźli ich trupy do 
Ejszyszek i rzucili na placu 

• rynkowym Poniewierały się 
tam kilka dni jako przynęta: 
anuż ktokolwiek podejdzie i 
zdemaskuje się przed NKWD. 
Najprawdopodobniej Mindziu- 
la i Sakowicza pogrzebano w  
Ejszyszkach, tam, gdzie leżą 
pomordowani Żydzi, lub w 
Koleśnikach.
. Te informacje zawdzięcza­
my Kazimierzowi Smilginio- 
wi, Janinie Dabkiewicz oraz 
Pani Mindziul z Naczy, któ­

ra swoim wierszem „Partyzan­
ckie groby" uczciła pamięć 
bohaterskich ziomków, ludzi 
najbliższych je j sercu...

któw: wymiana doświadczenia w 
dziedzinie rewaloryzacji i kon­
serwacji „specjalistów, grup stu­
dentów itd. Jednym z nich by­
ło założenie w  obu miastach 
placówek żywieniowych. Prze­
widuje się, że latem bieżącego 
roku w  samym centrum Krako­

wa, przy placu św. Krzyża ,otwo­
rzy podwoje restauracja pod na­
zwą „Wilnius*'. Już sama nazwa 
świadczy, iż będzie to placów­
ka litewska, urządzona staraniem 
naszej republiki. Meble zosta­
ną też wykonane w Kraju nad 
Niemnem. Restauracja będzie w 
stylu litewskim klasycznym, skła­
dająca się z trzech niedużych 
sal na 75 miejsc. Stoliki będą

...Idą żołnierze, trąbki Im grają, 
Krzyże V irtuti na piersi

błyskają,
A  cm tam leży  w  szare] koszuli. 
Zamiast V lrtntl —  znak ma

od kuli...

...Grzegorza Krupowicza i 
Benedykta Macela z plutonu 
Dabkiewicza, poległych w 
Pieretańcach, przygarnęła
ziemia cmentarza w  Gierwie- 
lańcach. Na parafialnym cme­
ntarzu w  Naczy wiecznym 
snem spoczywają: Edmund
Śzawkowski, Bartoszewicz, 
Mikutajcis, Julian Mickie­
wicz, Stanisław Hryszel „Za­
głoba", part. „Kwiatuszek" 
(nazwisko nieznane), Gustaw 
Dabkiewicz, Wróblewski,
Krasowski, Ksawery Nowicki. 
Pseudonimy wielu nie są zna­
ne.

Teraz, po latach, bliscy, 
przyjaciele na grobach pole­
głych stawiają pomniki, 
krzyże. Wzruszające są to 
chwile. Ich świadkiem był 
cmentarz w  Cudzieniszkach 
na Białorusi (za Miednikami). 
Tutaj stanęły nowe betonowe 
krzyże na mogiłach żołnierzy 
6 Brygady A K  „Konara” : Pa­
wła Nahrebeckiego „Pawła", 
Zbigniewa Gancarza „Żbika", 
poległych 2 kwietnia 1944 r. 
w  Potokach, Zbigniewa Żuko­
wskiego „Żbika", Bolesława 
Taraszkiewicża, zamordowa­
nych przez NKWD.

Cieszy, gdy nasza młodzież 
bawiąc w  Polsce odwiedza i 
utrwala miejsca związane z 
pamięcią o tych, którzy zo­
stawili swój ślad w  wileńskiej 
stronie. Tak oto wilnianin An­
drzej Staniul przekazał zdję­
cie grobu Ojca Mariana, Kar­
melity Bosego, Romualda Wa- 
rakomskiego, członka sztabu 
Okręgu Wileńskiego AK.

Zrobił je zwiedzając przykla­
sztorny cmentarz w  Czernej 
koło Krakowa.

Do utrwalenia pamięci na­
wiązuje konkurs „Moja dzia­
łalność w  Armii Krajowej" 
ogłoszony z okazji 50 roczni­
cy powołania AK  przez na­
czelnego wodza gen. W . Si­
korskiego. Jego organizatorzy
— Wojskowy Instytut Histo­
ryczny MON, Zarząd Główny 
Światowego Związku Żołnie­
rzy Armii Krajowej i Stowa­
rzyszenie Wspólnota Polska
— zapraszają środowiska ko­
mbatanckie w  Polsce i za 
granicą do nadsyłania wspo­
mnień z działalności i walki 
podziemnej w  szeregach AK 
oraz proszą, by udział w 
konkursie potraktowały jako 
pokoleniowy przekaz patrio­
tycznych i demokratycznych 
tradycji. Najlepsze prace "bę­
dą publikowane na łamach 
„Polski Zbrojnej", a cały 
plon konkursu zostanie wy­
korzystany przez historyków 
Armii Krajowej i ułatwi od­
tworzenie prawdy o tej orga­
nizacji. Zwycięzcom przewi­
dziane są nagrody pieniężne 
oraz wyróżnienia.

Prace należy nadsyłać w 
terminie do 1 czerwca 1992 
r.1 pod adresem: Wojskowy 
Instytut Historyczny, 00-910 
Warszawa - Rembertów, uL 
Czerwonych Beretów 124

Ocalenie od zapomnienia 
historii AK trwa.

Jerzy SURWIŁO

N A  ZDJĘCIACH: Konstanty
Możejko; Edward Klonowski; 
Gustaw Dabkiewicz; Rroby ako­
wców  na cmentarzu w  Cudzieni­
szkach; mogiła Romualda W «-  
rakoffisldego w  Czernej koło Kra­
kowa.

Zdjęcia i repr W . Charina.
B. Kondratowicz, A  Staniula

ŻOŁNIERZOM ORAZ WSZYSTKIM, KOMU 
BLISKIE JEST ZAW OŁANIE

Bóg—Honor— Oj czyzna
przesyłają braterskie pozdrowienia z najlepszymi życzeniami 

druhny i druhowie ZHPL wraz z kapelanem

Przyjm ijcie od nas dedykację w ierna Kazimierza Józefa WĘG­
RZYNA,
„M nie nie wystarczy Ojczyzna skarlała — 
ja  chcę Jej wielkiej i wolnej od zdrady; 
niech mnie nie łudzą odemnjalym słowem, 
nigdy nie wejdę z  kłamcami w układy.
Dziękuję, Boże, że mnie Jeszcze boli 
ta krew 1 krzyże, co w  tej ziemi rosną —
Jeśli mi dałeś bolesną świadomość, 
to daj mi także mocne serca wiosło, 
bym mógł przepłynąć przez swój czas uczciwie.
Choćby w mej łodzi szatan strzaskał dno —  
wiem, że będziemy żyli sprawiedliwie 
i że miłością pokonamy złoi".

dwu-, i czteromiejscowe. W  jed­
nej z  sal rozlokuje się bar.
"Organizatorzy bardzo by chcie­

li, by w  tym lokalu były nie 
tylko dania, napoje litewskie, 
lecz by * restauracja „Wilnius" 
stała się swoistym ośrodkiem 
kultury Kraju nad Niemnem. 
Dlatego też zaplanowanie są tu 
ekspozycje plastyków litewskich, 
występy niedużych zespołów ka­
meralnych, które by reprezento­

wały. muzykę litewską. Jedno­
cześnie będzie tu można nabyć 
upominki z naszej republiki. Od 
plastyka Sigitasa Żukasa będą 
zależały wystrój wnętrza oraz 
reklama.

Należy żywić nadzieję, że 
„Wilnius" podbije serca krako- 

'  wian, którzy w zamian będą 
mieli swą restaurację na naszej 
Starówce.

Inf. wł.



„ K U R I E R W I L E Ń S K I ” 15 lutego

X V I Zimowe Igrzyska Olimpijskie

Narty— w śnieżycy, łyżwy— 
w ulewie

W  miarę upływu czasu pro­
gram Urnowych Igrzysk Olim­
pijskich obrastał we wciąż nowe 
i nowe dyscypliny i konkuren­
cje: w Garmisch-Partenkirchen
zadebiutowało narciarstwo al­
pejskie, od roku 1952 o  olimpij­
skie medale walczą narciarki, od 
roku 1960 —  łyżwiarki szybkie, 
biathlon olimpijską nominację 
zyskał podczas Igrzysk w  Sąuaw 
Valley, a w  cztery lata później 
—  saneczkarstwo. W raz z  tym 
wzrastała oczywiście liczba roz­
grywanych medali. Jeśli w  Cha- 
monix walczono w  14 konkuren­
cjach w  ogóle —  to w  A lbert­
ynie tyleż kompletów medali 
rozegrano już po 5 dniach ba­
talii na śniegu i lodzie. Łącznie 
natomiast najlepsi mają szansę 
stania na podium aż 57 razy, o 
11 więcej niż w  X V  Białej Olim­
piadzie.

Jazda po muldach na nartach 
stawia pierwsze kroki w  pro­
gramie olimpijskim. W  Calgary ‘ 
wystąpiła jako dyscyplina poka­
zowa, a teraz włączona została 
w poczet dyscyplin dzielących 
najlepszym prawdziwe olimpij­
skie trofea. Pierwszymi ich po­
siadaczami zostali przedwczoraj 
Amerykanka D. Weinbrecht, E. 
Kożewnikowa ze Wspólnoty 
Państw Niepodległych oraz Nor­
weżka S. Hattestad. Wśród męż­
czyzn podobnego zaszczytu do­
stąpili natomiast Francuzi E. 
Grospiron i Ć>. Allamand oraz 
Amerykanin N. Carmichael. Z  
racji na widowiskowość można 

1 być prawie pewnym, że szus po 
muldach znajdzie się na stałe w 
olimpijskim prógramie.

W  Norwegii —  znowu wielkie 
święto. Znowu za sprawą V . Ul- 
vanga, który wygrywając dys­
tans 10 km stylem klasycznym 
sięgnął po drugi medal złoty. 
Wśród kobiet po dramatycznej 
walce narciarski sprint —  dys­
tans 5 km —  przyniósł sukces 
M. Lukkarinen z Finlandii. W ła­
śnie Ulvang i  Lukkarinen w y­
startują dziś jako pierwsi na 
dystansach 15 i 10 km, stąd 
mają najwięcej szans, 'b y  po raz

pierwszy w  historii Iyrzysk 
Olimpijskich sięgnąć po tytuły 
mistrzów w  dwuboju.J Reprezentantka Litwy W . 
Wenciene wyruszy na trasę w 
54,9 sek. za Lukkarinen i  jeśli 
dobrze wypadnie, może awanso­
wać z 19 pozycji, jaką zajmuje 
po 5 km  Ztoacznie mniej szans 
ma natomiast R. Panawas, który 
przedwczoraj był dopiero 54 ha 
110 startujących zawodników.

Mało brakowało, a Austriacz­
ka A  Wachter powtórzyłaby 
sukces sprzed 4 lat w  Calgary, 
kiedy to triumfowała w  kombi­
nacji alpejskiej. Tym razem mu­
siała jednak uznać ( wyższość 
swojej rodaczki P. Kronberger. 
Trzecią lokatę ku radości gospo­
darzy Igrzysk zdobyła Francuz­
ka F. Masnada.

Wszystko wskazuje na to, że 
wśród panczenistów w  rolach 
głównych wystąpią Norwego­
w ie  i Holendrzy. Przynajmniej 
na początku to oni właśnie sta­
nęli na podium, a wygrał N or­
weg G. Karlstad przed dwoma 
Holendrami.

Dziś łyżwiarze szybcy wyłonią 
najlepszych na dystansie 500 m, 
jutro —  na dystansie 1500 m, 
18 lutego pobiegną 1000 m, a 
zakończą zmagania 20 lutego 
biegiem na 10000 m. W czoraj 
natomiast na dystansie 1000 m 
rywalizowały panczenistki.

Łyżwiarstwo szybkie jak na 
razie powoduje ze strony ucze­
stników najwięcej pretensji i 
słów krytyki. W  odróżnieniu od 
Calgary bowiem; gdzie walczono 
na krytym  torze, zawody w  
Albertville  odbywają się pod 
gołym niebem, stąd wszystko 
zależy od pogody. Ta tymczasem 
ostatnio wyraźnie płata figle, 
pretensje panczenistów nie są 
więc bezpodstawne. Bieg na 
5000 m odbywał się początkowo 
w  strugach deszczu, potem na­
stąpiło ochłodzenie, a zatem w a­
runki do rywalizacji wyraźnie 
się polepszyły. Stało się • nato­
miast tak, że faworyci startowa­
li w pierwszych parach, gdy  Ja­
kość lodu pozostawiała w iele do

OLIMPIJSKIE PODIUM
Narciarstwo, bieg na 5 km sł. 

klasycznym kobiet
1. M. Lukkarinen Finlandia —  

14.13,8, 2. L. Jegorowa Wspólno­
ta Państw Niepodległych —
14.14,7- 3. J. V ialbe Wspólnota 
Państw Niepodległych —  14.22,7.

Narciarstwo, bieg na 10 km
s t klasycznym mężczyzn

1. V . Ulvang Norwegia —
27.36,0, 2. M. Albarello W łochy 

• 27.55,2, 3. Ch. Majback
Szwecja —  27.56,4.

Narciarstwo, jazda po muldach 
mężczyzn 

1. E. Grospiron Francja —*■
25,81 pkt, 2. O. Allamand Fran­
cja —  24^87 pkt. 3. N . Carmi­
chael USA —  24,82 pkt.

Narciarstwo, Jazda po muldach 
kobiet

1. D. Weinbrecht U SA ^  23,69 
pkt, 2. E. Kożewnikowa W spól­
nota Państw N iepodległych —  
23,50 pkt, 3. S. Hattestad N or­
wegia —  23,04 pkt.

Łyżwiarstwo szybkie, bieg na 
5000 m mężczyzn

1. G. Karlstad Norwegia —  
6.59,97, 2. F. Zendstra Holandia 
—  7.02,28, 3. L. Visser Holandia 

# -  7.04,96.
Narciarstwo alpejskie, kombi­

nacja kobiet
1. P. Kronberger Austria —  

2,55 pkt, 2. A . Wachter Austria 
~-r- J9,39 pkt, 3. F. Masnada 
Francja —  21,38 pkt.

życzenia. Poza podium znaleźli 
się tak znani mistrzowie jak 
Holender B. Veldkamp czy też 
Norweg J.-O. Koss.

Poprzednio nierówne warunki 
startu miały też kobiety. Czy 
więc łyżwiarstwo szybkie na­
prawdę ma się zamknąć w  hali? 
N ie  jest to odpowiedź łatwa dla 
zwolenników biegania na łyż­
wach w  naturalnym otoczeniu, 
choć z drugiej strony przecież 
walcząc o medale wszyscy mają 
mieć absolutnie równe warunki 
startu, a i bicia rekordów świa­
ta, których notabene w  Calgary 
padło łącznie aż 7.

Przed czterema laty sen z oczu 
organizatorów spędzał chinook 
—  ciepły wiatr w iejący od Pa­
cyfiku. W  A lbertville  z biegiem 
Olimpiady aura też zaczyna się 

’ dawać we znaki. Przedwczoraj 
gęsta śnieżyca wyraźnie przesz­
kadzała narciarzom i  narciar­
kom, alpejkom, rywalizującym 
na nartach po muldach, deszcz 
z  kolei wyraźnie utrudniał zma­
gania panczenistów. C zy z po­
wodu pogody nie wypadnie 
przetasowywać programu Ig ­
rzysk —  oto jest pytanie, na 
które nikt nie jest w  stanie od­
powiedzieć.

W e  czwartek trzeci z  kolei 
mecz przegrali hokeiści Polski. 
Porażka tym  dotkliwsza, że W ło ­
si, nie uchodzący przecież za 
tuzów w  hokeju na lodzie, zmu­
sili biało-czerwonych do kapitu­
lacji aź —  7:1. W  pozostałych 
spotkaniach Szwecja zwyciężyła 
N iem cy —  3:1, a Am erykanie 
—-.Finów —  4:1.

W  klasyfikacji medalowej do 
wczoraj prowadziły Austria 
(4— 4— 4) przed Niemcami (4 —  
4— 2) i Wspólnotą Państw N ie ­
podległych (3— 3— 3). W czora j 
rozdano 4 komplety medali: w  
sztafecie biathlonistek, w  łyż­
wiarstwie szybkim kobiet, w  sa­
neczkarskich dwójkach oraz dru­
żynowym konkursie skoków.

Zupełnie niespodziewanie za­
kończyła się wczoraj rywalizacja 
kobiet w  biathlonowych sztafe­
tach 3X7,5 km. W  rolach g łów ­
nych miały wystąpić strzelające 
narciarki W spólnoty Państw N ie ­
podległych i  N iem iec, a tymcza­
sem musiały się zadowolić od­
powiednio tylko „brązem " i 
„srebrem".

Zwycięstwo święciły nato­
miast reprezentantki Francji, 
które uzyskały czas —  1:15.55,6 
1 ó 22,8 sek. wyprzedziły N iem ­
k i oraz o  59,0 sek. A  Rezcową 
i je j koleżanki.

W  dwójkach mężczyzn sensa­
c ji nie było. Srebrni medaliści 
z  Calgary N iem cy S. Krause —
J. Behrendt tym razem sięgnęli 
po medale złote. Na dalszych 
pozycjach kolejna dwójka N ie ­
miec Y . Mankel —  T . Rudolph 

oraz W łosi H. R affl -— N. Hiiber.

i l P  ^
w v r i c  V  ' IWYCIECZ^ 

PO LSK , 

NIEMIEC

»0

E j I

5 ON,.A k c i n e B e n d r o v e

Dwa dni w Warszawie i dwa w Berlini I 
U nas najtaniej —  tylko 105 USD | |sj' 
Pierwszą podróż planujemy 26.03.92. '“kii, 
Nasz adres: Wilno, ul. Uniwersjtrt

62-14-08 w  godz. 10.00— 17.00. 0 ^ ^ j
Przypominamy,- że w izy turystyczne

się indywidualnie w  komisariacie policji, aJj? 
portów według miejsca zamieszkania. 
w iz trwa około miesiąca. ' m l

Rolnicy Litwy! fi
ZBLIŻA SIĘ WIOSNA, CZAS PRAC PO inT '1  

A lE C Z y  NICZEGO W AM  NIE BRAKUJE
POCZĘCIA ROBOT?

Nasza giełda stworzy wam warunki do nabyci* 
zbędnego sprzętu technicznego 1 materiałów, sdnJf* ' 
nrnHiikrii Umkarip. tu możliwość bezpłatnej rek]

znajdziecie loUe S ł; i
wlednich Ich nabywców. Sposoby rozliczenia ■

produkcji. Uzyskacie tu możliwość bezpłatnej rAu!? 
waszych artykułów na Litwie 1 znajdziecie 
wlednich Ich naby 
warunki wybierzecie sami. Trzeba wiedzieć, te 0" 
towarów decydują podaż 1 popyt

Na mocy decyzji rady nadzorczej Giełda Starou*. 
ska w  Wilnie sprzedaje 20 miejsc brokerskich dJaTf ■ 
nlków Litwy na ulgowych warunkach. Cena mitfal 
brokerskiego wynosi tylko 25 tys. rubli, pierwsza I 
ta stanowi 5 tys. rubli, resztę sumy spłaca Się w cii* I 
trzech lat.

Dzień handlowy — czwartek. Początek o godi u
Będziemy się cieszyli ze wszystkich waszych propô . 

cjL
WASZE PROBLEMY —  TO NASZE TROSKI
Spieszcie, by skorzystać z usług naszej giełdy.
„Wileńska Staromiejska Giełda" czeka na Wall
Przyjmowane są zgłoszenia na nabycie mlejic bn.

kersklch.
Nasz adres:
2746 Republika Litewska
Wilno, aL Giedymina 29 . - _
II piętro, pokój 210
„Wileńska Giełda Staromiejska" (Vllrilaus Sena-. | 

mlesćlo Blria).
TeL: 22-07-76, 22-64-68, 22-78-96.
Fax: 22-07-76. 

i M M M M M M a n a m m m M a a n J !

Drogie Panie!
Jeśli chcecie zaprzyjaźnić się lub wyjść za mąt o | 

cudzoziemca z Zachodniej Europy lub Polaka, napisz* J 
cle, prosimy, o sobie załączając fotografię.

Biuro Matrymonialne Tensor 
08-056 ul. Helska 8 
Gdynia, Polska

Ekrany

Migawki wileńskie. Fot. J. Lewicki

L IETU W A — „Slgnora była 
zgwałcona'* (W łochy) —  o  12, 
14, 16, 18, 20.

HELIOS ■— -- Festiwal filmów 
francuskich, I sala —  „Piękny 
Serge*1 —  o  11.10, 15. „Lo la " —  
o  13, 20.50. „D o ostatniego tchu" 
—  o  17, 19. II sala — „Cztery­
sta etosów" -rr, o  10.30, 12.20. 
„Lola  Montes" —  o  14.10, 18.20. 
„Mężczyzna I kobieta" —  o 
16.20. „French Cancan" —  o
20.30.

W IDEOCENTRUM EOSS (Pa­
łac Wystaw, Wokecziu 2.). „Z ie­
lona kartka" —  o 14. „Rzym  
F e ltn n ie go "i> ^ .o  16.30. „Im pe­
rium słońca" —  o 19.

I PERGALE —- „Duch zemsty"
| (USA) —ii o  12,- 14, 16, 18, 20.
| W ILN IUS fe U  „M łoda Kata­

rzyna" (2 serie, Anglia, USA, 
Rosja) —  o  11, 14, 17, 20.

W INGIS —  „W ybór broni" 
(Francja) —  o  11, 13~30, 16,
18.30, 21.

T A IK A  —  „Akademia policyj­
na" (USA) i k - o  13, 21. „Gó- 
raI-2" (USA) —  o 15, 17, 19.

WIDEOSALON —  „Fletch"

(USA) —  o  13.30, 18.10. J f  
tyje" (USA) — o 15-50. 21*

LAZD YNAI —
(USA) o 
„Krew, łzy, mlłołt 1
ny) —  o  12, 16. *

1łra
PLANETA C . f * *  

bór broni" (Francja)
15.40, 20.30. „Pięto® 
(Jugosławia, dla 
13.30, 18.10. II # 1  -  
ca małpa" (Rosja) i(g/f  i
16. „Tajemnica lar®} g jjjlJ 
(„Heroina") (F^ńcjal -  „
14.20, 17.50. 5
d ize ja " (Rosja) g  0 1 ]

A IDAS -  / j l  j

DRAUGYSTE sr |9» 1
(USA) —  o 1 1 3 0 ,* -  j
„M iranda" .

Istych) -  o 1430, JO-30' '

■  AUSZRA  1

K 9'

miłość'
10.30, 13.30,

T E W Y N g i 
niszczycielką' ̂  
neutralna" —  
lor-2"  —  o 16. @
-  o 1830.
(dla dorosłych)
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ÊDZIELA, 16 LUTEGO 

LTV-1

100 - Dziennik. 9.15 —  Film 
jdonopol", Ode 13. 10,10 

Spektakl dla dzied. 10.50 —  
. J J l  11-20 -  Język litewąki. 
■0 — Szkoła grzeczności. 

ID i  Koncert życzeń. 13.40 
16 lutego w moim życiu. 

ńj5 _  Muzyka i poezja. 15-00 
Uroczysta akademia z okazji 
Hamowania niepodległości 

(m. 1620 —  Świąteczny kon- 
P  iaOO — Dziennik. 18.15 —  
rteofilm LTV, 19.55 —  Dobra- 
^  2025 — Reklama. 20-30 

panorama. 21.00 —  Stanowi- 
przewodniczącego Rady 

fcjryisiej Republiki. 21.15 —  
Iwjyj.zgadola. 22.00 —  Dziś i 
0S& Poezja. 22.45 —  Posło- 
b  23.15 — Wiadomości wie­
rne. 2130 — Zimowe Igrzy- 

Olimpijskie.

LTY-2
MS — łfLietlotou. 8 . 5 5 —  

Wrt. 9 . 1 5 * Audycja dla 
l̂ nyyrh. 9.30 —  W  niedziel- 

poranek. 11.00 — Studio

Moskwa I 
iCO — Gimnastyka rytmiczna.
I — Ciągnienie „Sportloto". 

1 1  Zimowe Igrzyska Olim- 
(Jazda figurowa męż- 

aym). 1115 — Maraton-15. 
p  — Film fab. Z serii „Bo- 

i  płaczą". 14.00
14.15 — Dialog w  

te. 1455 — Zimowe Igrzy- 
Ofimpijskie. 15.45 —  Klub 

itóżników. 16.45 —  Teleiocja. 
|8 — Walt Disney przedsta-

17.45 — Dziennik. 18.00 —  
i lab. „Sen nocy letniej".
0 -  Wyniki 20.45 — Zimo- 
Ipzyska Olimpijskie. (Ł^ż-

*tetwo mężczyzn). 21.10 —  
w .  Podczas przerwy o  23.00 
| ̂ dennik 23.30 S  Przedsta­
wi -Astra". 0.25 —  Miłość od 
'fcimego wejrzenia. Dzień
WL

TV Rosji
— Dziennik. 7.20 —  

pówka. 735 — Weseli chłop- 
k . . . .  .25 —  Chcecie 
*»iencie. 8.551— Program 03.

Dziennik Olimpiady. 10.00 
I^dycja wojskowa. 10.30 —  
JWawa twórców ludowych. 
5 ,  Ztawwe Igrzyska Olim­
pu (Biathlon). 13.00 —  W ie-
1 -̂20 — Święte i  wieczy- 
av ~~ Studio „Notabene".

~~ Paralele. 14.55 —  
l^an k ie  badania. 15.25 
[t:®01 * wariacjami. 16.00 
jj** Igrzyska j Olimpijskie.

Wo 8 r̂3kie mężczyzn). 
 ̂ Koszykarskie mistrzo- 

M  zawodowców. 17.50 
,|*°itospektakl R. Karcewa.

19̂ ReklaD“ ’ 1900 ~  W ieś‘ -4) —- co dzień święto 
W, ~  ®lm fab. „Santa Bar- 

H  20*30 —  Dzien- 
Jjnpiady. 21.00 —  Zimowe 

Olimpijskie. (Tańce
21.55 — Reklama. 

■ ( ■ 2 2 2 0 —- R e k  -
*■2225 - Jazda figurowa. 

17 LUTEGO

LTV-1

dobry. !||o^~3 
/Ocznicę urodzin reżysera 
^•8.40 —. Film lab.

; ̂  ̂  P^UKka". 10.05.;. —  
£  17̂0 e kryska Olłmpijs- 
[% !?■,7 Dziennik. 18.00 — 
^ 18  ̂ 18.10 —  Dzien-

z l i  zjaz- 
*  -  «T *®Ulycznych Litwy. 
*1, Mudio sportowe. 19,35 

j a *** 20.05 Dobra-
L — Reklama. 20.30

21.00 -  Kronika 
Tęlegiełda. 
TV „Daruj 
| H  Zimowe

& N 1E  .

f i S l  a.oo .
, S k  ™ “ Wf«We. 23.15 — 1 

,eczomy.

F/U lTV-2
1 angielskiego,

^•jjd krajowy. 19,10

—  $piewa D. Russ. 19.35 ■?— 
Wiadomości z Kowna. 19.45 —  
Lekcja angielskiego.

Moskwa 1

5.00 —  Poranek. 7.35 —  Kres­
kówka. „Doktor O j boli". Filmy 
1— 4 8.15 — ,_Film fab. „Zaczaro­
wany dolar". (W ęgry). 9.40 —  
Zimowe Igrzyska Olimpijskie. 
Hokej. W N P — Kanada. 11.00 —  
Dziennik. 13.15 —  Telemixt.
14.00 —  Dziennik. 14.20 —  To 
było, było. 14.40 —  Film fab. 
„M ó j ukochany". 16.10 ^  Ta­
lenty i. wielbiciele. 17.00 —  
Dziennik. 17.20- —  Zimowe Ig­
rzyska Olimpijskie. Narciarstwo.
20.00 —  Dziennik. 20.35 —  Z i­
mowe Igrzyska Olimpijskie (Łyż­
wiarstwo). 21.05 —  N ow e studio 
przedstawia. 22.20 r-7- Zimowe 
Igrzyska Olimpijskie (Hokej. 
Szwecja— USA). Podczas przer­
w y  o  23.00 —  Dziennik. 0.40 —  
Film fab. „M ó j ukochany".

T V  Rosji

7.00 —  - W ieści. 7.20 —  Czas 
ludzi interesu. 8.20 —  Język 
włoski. 8.50 wolnym cza­
sie. Pod znakiem Ryby. 9.05 —  
Zapomniana wieś. 9.25 —  Dzien­
nik Olimpiady. 10.00 — 'D zisiaj 
w  sali. 10.25 —  M iniatury mu­
zyczne. 10.45 —  Rozmowy o  kul­
turze rosyjskiej. 11.30 _,4s- Nasz 
sad. 12.00 ■— Godzina dla dzieci 
z  lekcją niemieckiego. '13.00 —  
W ieści. 15.00 —  Piąte koło.
16.45 —  T INKO . 17.00 —  Zimo­
w e Igrzyska Olimpijskie. (Nar­
ciarstwo alpejskie). 17.45 —  Z i­
m owe Igrzyska Olimpijskie. Dwu­
bój. 18.55 —  Reklama. 19.00 —  
W ieści. 19.20 —  Co dzień świę­
to. 19.30 —  Kamera bada prze­
szłość. 20.30 —  Dziennik Olim ­
piady. 21.00 —  Zimowe Igrzys­
ka Olimpijskie. (Jazda figurowa).
21.55 —  Reklama. 22.00 —  W ie ­
ści. 22.20 —  Zimowe Igrzyska 
Olimpijskie. Jazda figurowa.

WTOREK, 18 LUTEGO

LTV-1

7 .4 5  Dzień dobry. 8.10 —•
01...02 ..03. 8.40 —  TelegiełdaT 
8 . 5 0 Nasz język. 9.20 —  U- 
czymy się litewskiego. 9.35 —  
Studio sportowe. 10.05 '—  Audy­
cja dla kobiet. 10.55 — ■ Zimowe 
Igrzyska Olimpijskie. 17.50' . —  
Dziennik. 18.00 —  Studio polskie. 
18.10 —  W ieści. 18.20 —  Ku­
rier gospodarczy. 18.35 —  Fes- 
t wal żydowskiej muzyki. 19.20 
^ ■  Reforma w  rolnictwie. 19.50
—  Chrześcijańskie słowo. 20.00 
=?? Dobranocka. 20.25 —  Rekla­
ma. 20.30 —  Panorama. 21.00 —̂  
Komentarz rządowy. 21.15 —  
Film fab. .M onopol" ode. 14.
22.05 H § Państwo ii obywatel.
23.00 m  Fakt. 23.15 Dzien­
nik wieczorny. 23.30 —1 Zimowe 
Igrzyska Olimpijskie.

LTV-2

18.10 —  Lekcja angielskiego.
18.25 —  Przegląd krajowy. 19.10
—  Koncert. .19.35 —  Wiadomości 
z  Kowna. 19.45 —  Lekcja angiel­
skiego.

Moskwa I

5.00 —  Poranek. 7.30 —  Dok­
tor Ojboli. Filmy 5— 7, 8.00 — 
Film fab. „Autoportret niezna­
nego". 9 .15—  Film-dok. 9.40 — 
Zimowe Igrzyska Olimpijskie 
(Hokej. Szw ecja *—  USA, nar­
ciarstwo). 13.00 —  Audycja z 
Rostowa nad Donem. 13;25 ■—' 
Notes. 13.30 —  Hala handlowa.
13.45 — Potrzebujecie tego?
14.00 — Dziennik. 14.20 —. Kon­
cert muzyki cygańskiej. 14.35 ||| 
T V  film fab. ,„Niebezpieczny I  
w iek". 16.00 —  Kreskówka. 16.05 

i—-- Dziecięcy klub muzyczny.
17.00 —  Dziennik. 17.20 —  Żoł­
nierze X X  wieku przeciwko woj­
nie. 17.30 —  „Szczeble". 20.00
— — Dziennik. 20.35 —  Film fab. 
„Autoportret nieznanego". - 21.55
—  Zimowe Igrzyska Olimpijskie. 
(Hokej). Podczas przerwy o 22.40

Dziennik. 0.45 —  Film fab. 
„Niebezpieczny wiek".

T V  Rosji

7.00 —  Wieści. 7.20, 8.05 •— 
Język francuski. 7.50 - — W  wol­
nym czasie. Kolekcjoner. 8.35 —

Muzeum w  Nikolsku. 8.55 —  
Przestrzeń. 9.25 —  Dziennik O- 
limpiady. -10.00 —  Kamera bada 
przeszłość. 11.05 —  Szczeble ka­
riery, 11.20 —  Festiwal muzyki 
żydowskiej. 12.30 —  Kwestia' 
chłopska. 13.00 —  W ieści. 15.00
—  T INKO . 15.20 —  Zimowe ‘ig ­
rzyska Olimpijskie (dwubój).
17.30 1—  Zimowe Igrzyska Olim­
pijskie (slalom-gigant). 18.30 —  
W  parlamencie Rosji. 18.45 —  
W  wolnym czasie. Auto. 18.55
—  Reklama. 19.00 —  Wieści. 
19.20 —  Co dzień święto. 19.30
—  Reportaże z NATO . 20.00 —  
W ieści kryminalne. 20.15 —  
Dziennik Olimpiady. 20.45 —
Studio „Notabene". 21.25 —
Wypracowanie na wolny temat.
21.55 —  Reklama. 22.00 —  W ie ­
ści. 22.25 p8 Gadu, gadu. 23.05

—  Audycja muzyczna.

ŚR O D A 19 LUTEGO 

LTV-1

7.45 —  Dzień dobry. 8.10 —  
Nasz elementarz. 8.15 —  Zdro­
w ie rodziny. 8.45 —  Film fab.
,M on op o l" ode. 14. 9.35 —  Zi-' 
mowe Igrzyska Olimpijskie. 10.00
—  Zjazd Związku Litewskich 
Gospodarzy. 17.50 - -  Dziennik.
18.00 —  Studio polskie. 18.J^ 

r. “S  Wiadomości. 18.20 —  Prog­
ram literacki. 19.00 —  Koncert. 
19.10—  Słowo robotnicze. 19.55 
—  ̂Nasz elementarz. 20.00 —
Dobranocka. 20.25 - Reklama.
20.30 —  Panorama. 21.00 —
Studio państwowe. 22.00 r—
Klub N . 23.15 —  Wiadomości 
wieczorne. 23.30 ■— X V I  2Limowe 
Igrzyska Olimpijskie.

LTV-2

18.15 —  Lekcja angielskiego.
18.30 —  Przegląd krajowy. 19.10
—  Rozmowa w e trójkę. 19.35 
Wiadomości z  Kowna, 19.45 —  
Lekcja angielskiego.

Moskwa I

5.00 —  Poranek. 7.30 —  Kres­
kówki. 8.10 —  Film fab. „Sasz- 
ka". 9.40 X V I Zimowe Igrzy­
ska Olimpijskie. 11.00 —  W iado­
mości. 11.20 Święto tancerza 
w e Włodzimierzu. 12.15 —  Po­
móż sam sobie. 13.00 —  Klasa 
biznesu. 13.15 Telemixt. 14.00 
-— Wiadomości. 14.20 —  Dziś i 
wtedy. 14.50 —  T V  film  fab. 
„Jeszcze przed wojną". Ode. 1.
16.00 —  Kreskówka. 17.00 —  
Wiadomości. 17.20 — ^Telemara- 
ton międzynarodowy. „Żołnierze 
X X  wieku przeciwko wojnie". 
17.55: —  „Reforma: tydzień po 
tygodniu". : 20.00 —  Dzie' nik •
20.35 — 'Znajomość telewizyjna.
21.55 —  Zimowe Igrzyska O lim ­
pijskie (Hokej). Podczas przer­
w y  o  22.40 —- Wiadomości. 0,30
—  T V  film  fab. „Jeszcze przed 
wojną". Ode. 1-

T V  Rosji

7.00 —  Wieści. 7.20 —  Język 
niemiecki. 7.50 —  W  wolnym 
czasie. 8.05 —  Język niemiecki.
8.35 —  Artysta z Ostożenlci.
9.05 —  Film dok. 9.25 —  Dzien­
nik Olimpiady. 10.00 —  „Burda I 
M oden" proponuje... 10.30 — I 
Program 03. 11.00 —  Noc nr 
235 na Hercena 1. 11.50 —  Czy­
tajcie Szałamowa. 12.15 -~-~TV  
przegląd „Daleki Wschód"- 13.00
—  Wieści. 15.00 —  Z ‘mowe Ig­
rzyska Olimpijskie/ (Biathlon —  
kobiety). 17.00 —  TINKO. 17.15
—  W  wolnym czasie. 17.3$ —̂ 
Kljucz do rynku światowego.
18.00 —  Zimowe Igrzyska Olim­
pijskie. (Slalom-gigant kobiet).
18.55 - -  Reklama. 19.00 —  W ie­
ści. 19.20 —  Święto co dzień.
19.30 —  Twarzą do Rosji. 19.50
—  Antrakt. 20.00 —  Na sesji RN 
Federacji Rosyjskiej. 20.30 —  
Dziennik Olimpiady. 21.00 _ — 
Zimowe Igrzyska Olimpijskie 
(Łyżwiarstwo figurowe). 21.55 -  I 
Reklama. 22.00 —  Wieści. Próg- _ 
noza astrologiczna na -jutrO.,..'
22.20 —  Zimowe Igrzyska Olim­
pijskie. (Łyżwiarstwo figurowe).

przedstawienie „W ybacz nam, 
Panie". 10.55 —  Zimowe Igrzy­
ska Olimpijskie. 17.50 —  Nowo­
ści. 18.00 sr: Studio polskie.
18.10 —  Wiadomości. 18.20 — 
Koszykówka. 19.00 —  Polityka. 
1930 —  Koncert. 20.05 —  Dob­
ranocka. 20.25 —  Reklama. 20.30
—  Panorama. 21.00 —  Stanowis­
ko premiera. 21.30 —  Program 
rozrywkowy. 22.00 —  Brzeg.
23.00 —  Zimowe Igrzyska Olim­
pijskie. 23.15 —  Wiadomości 
wieczorne.

LTV-2

18.25 —- Lekcja angielskiego.
18.40 —  Przegląd kr«. sowy. 19.15
—  Litewska rewia. 19.45 - s -  Le­
kcja angielskiego. 20.00 —  Dzien­
nik. (M ). 20.35 —  Kon:ert. 21.00
—  Trybuna katolicka. Młodzi za­
kładają rodzinę. Czy są przygo­
towana? 21.30 —  Film fab. 22j00
—  Wiadomości z Kowna. 23.00
—  Moskwa L

M oskwa I

5.00 —  Poranek. 7.30 —  Kres­
kówka.- 8.00 —  Znajomość tele­
wizyjna. 9.10 —  T V  film  dok.
9.40 —  X V I Zimowe Igrzyska 
Olimpijskie. Hokej. 11.00 —  W ia ­
domości. 11.25 —  Człowiek i 
prawo. 11.55 —  Klub podróżni­
ków. 12.55 —  Nótes. 13.00 —  
Jak osiągnąć sukces? 13.15 — 
Teiemixt. 14.00 —  Wiadomości.
14.20 —  F.F.F. 14.45 —  T V  
film  fab. „Jeszcze przed wojną". 
Ode. 2. 15.50 Kreskówki.
16.40 - r  Koncert. 17.00 —  W ia ­
domości. 17.20 —  Kenes Zandy- 
bajew, reformator. 17,35 —  ...do 
lat 16 i w ięcej. 23.00 —  W iado­
mości. 23.20 —  Zimowe Igrzys­
ka Olimpijskie- (Łyżwiarstwo 
szybkie). 0.05 —  WTD przedsta­
wia. 0.35 —  T V  film  fab. „Je­
szcze przed wojną". Ode. 2.

T V  Rosji

7.00 —  Wieści. 7.20 —  Język 
hiszpański. 7.50 W  wolnym 
czasie. 8.05 —  Język hiszpański.
8.35 —  Program naukowo-pozna­
wczy. 9.25 —  Dziennik olimpia­
dy.. 10.00 —  Godzina dla dzieci 
z lekcją angielskiego. 11.00 —  
Zimowe Igrzyska Olimpijskie. 
(Biathlon mężczyzn na 20 km).
15.00 —  Program art.-publ. „Pią­
te koło". 16.30 —  Informator Ro­
sji. 16.45 —  TINKO. 17.00 — Re­
portaż aktualny. 17.30 —  Prywaty­
zacja po rosyjsku. 17.45 —  W  wo­
lnym czasie. 18.00 —  Zimowe Ig­
rzyska Olimpijskie. (Slalom ko­
biet).. , 18.25 — Reklama. 19.00 —  
Wieści. 10.20 —  Święto co dzień.
19.30 —  Specjalny informator 
komercyjny. 20.00 —  Na sesji 
RN Feieracji Rosyjskiej. 20.30

■ Dziennik Olimpiady. 21.00 — 
Zimowe Igrzyska Olimpijskie.
21.55 -  Reklama. 22.00 —  W ie­
ści. Prognoza astrologiczna na 
jutro. Reklama. 22.20 —  Rekla­
ma. 22.25 ■— Zimowe Igrzyska 
Olimpijskie.

PIĄTEK, 21 LUTEGO

wo. 18.15 —  Premiera T V  seria­
lu „Moja rodzina i inne zwierzę­
ta". Ode. 7. 18.50 —  W ID  prze­
dstawia: „Pole cudów". 19.45 —  
Dobranocka. 20.00 —  Dziennik.
20.25 —  W ID  przedstawia. 21.50
—  Zimowe Igrzyska Olimpijskie. 
Podczas przerwy o  22.30 —  W ia­
domości. 030 —  „Gwiazda po­
ranna" w  nocnym eterze.

T V  Rosji
7.00 —  Wieści. Czas. Ludzie in­

teresu. 8.20 —  Język angielski. 
8.50 —  W  wolnym czasie. 9.05
—  Film dok. 9.25 —  Dziennik 
Olimpiady. 10.00 —  Język angiel­
ski. 10.30 —  K-2 przedstawia.
11.30 —  Mecenasi rosyjscy. 
1230 p i  Romanse do wierszy 
Anny Achmatowej. 12.45 —  
Sprawa chłopska. 13.00 —  W ie­
ści. 15.00 —  Program art. publ. 
„Krawędzie". 16.15 —  Wyznanie 
miłości. 16.30 —  Przedsiębior­
czość i tradycje. 16.45 —  TINKO.
17.00 Teleeko. 17.30 —  Pro­
szę o głos. 17.45 —  Wersja.
18.00 —  W yspy waśni. Spojrze­
nie z Japonii. 18.30 —  Film dok.
18.40 — ; W  wolnym czasie. 18.55

Reklama. Wieści. Święto co 
dzień. 19.30 —  Premiera TV  se­
rialu „Santa Barbara".. Ode. 26.
20.20 —  Na sesji RN Federacji 
Rosyjskiej. 20.50 —  Dziennik 
Olimpiady. 21.20 —  Zimowe Ig­
rzyska Olimpijskie. (Łyżwiarstwo 
figurowe). 21.55 Reklama. 
W ieści. Prognoza astrologiczna 
na jutro. 22.20 —  Łyżwiarstwo 
figurowe.

SO BO TA 22 LUTEGO

LTV-1

9.00 —  Wiadomości. 9.15 •
Program dla dzieci. 10.15 ■—.Zie­
mia Kłajpedzka. 11.15 —  Panora­
ma tygodnia. 11.30 —  Zgoda
12.30 —  Program białoruski. 
12.50 —  Uczymy się litewskie­
go. 13.05 — Szkoła i społeczeń­
stwo. 13.25 —  Film fab. dia dzie­
ci. 14.40 —  Sport. 15.40 —  Zło­
ta. kolekcja. 17.55 —  Wiadomoś­
ci. 18.05 ■*— Świat i Litwa. 18.50

> —  Film dok. 20.00'—  Dobrano­
cka. 20.25 — - Reklama. 20.30 — 
Panorama. 21.00 —  Pod włas­
nym dachem. 22.00 —  Wideo- 
spektakl. 23.15 w ? Wiadomości 
wieczorne. 23.30 —  Cd. wideo- 
spektaklu.

LTV-2

10.10 - -  Przegląd krajowy.
10.40 —  Film fab. dla dzieci 
„Dzielna czarownica". 12.20 -— 
Koncert życzeń. 13.20 .—  Litew­
ska rewia, 13.50 —  Kalendarz.

Moskwa I

LTV-1

CZWARTEK, 20 LUTEGO

7.45 —  Na dzień dobry. 8.10
-r— Nasz elementarz, 8 .1 5 __
Szkoła grzeczności. 9.35  _

7.45 —  Na dzień dobry. 8.10
—  Pod własnym dachem. 9.10

- —  T V  Zgadywanka. 9.55 -  Pro­
gram rozrywkowy. 10.30 —  Z i­
mowe Igrzyska Olimpijskie. 17.50
—  Wiadomości. 18.10 —  Studio 
polskie. 18,20 •— Telekńruzela.
18.55 —  Przy okrągłym stole. 19.55
— Nasz elementarz. 20.00 —  Do­

branocka. 20.25 —  Reklama. 20.30
—  Panorama. 21.00 —  Koncert.
21.15 - -  Film fab. „M onopol".- 
Ode. 15. 22.05 —  Labirynt. 23.00
—  Zimowe Igrzyska-ormpijskie.
23.15 — Wiadomości wieczorne,
23.30 —  Labirynt.

Moskwa I

5.00 —  Poranek. 7.35 —  Kres­
kówka. 7.50 ~  ,:.do lat 16 i wię­
cej.. 8.40 —  Film fab. „Oficer z 
różą". 10,25 —  Koncert. 10.55
—  XVI Zimowe Igrzyska Olim- 
p*jskic. Narciarstwo 13.30 —  N o­
tes. 13;35 —  Brydż. 14.00 -

-Wiadomości. 14 20 —  Eilm-spek- 
takl ..Szosa Wołokołamska".
16.05 —  Zimowe Igrzyska Olim­
pijskie. (Bobsleje). 16.40 —  Pro­
gram literacki dla starszoklasis- 
tów. 17.00 —  Wiadomości. 17.20 
— . Międy na rodowy telemaraton. 
Żołnierze X X  wieku przeciwko 
wojnie. 17.35 —  Człowiek i pra­

6.30 —  Sobotni poranek czło­
wieka interesu. 7.35 —  Kresków­
ki. 8,05 —  TV  film dok. 8.35 —  
Kronika ekologiczna. 8.50 —  
Centrum. 9.30 —  Poranny prog­
ram muzyczny. 10.00 —  Gong. 
11.00: — Zimowe Igrzyska Olim­
pijskie. (Narciarstwo, łyżwiarst­
wo figurowe, Bobsleje). 15.00 — 
Festiwal piosenki żołnierskiej. 
16.45 - -  Premiera serialu animo­
wanego „Pszczółka Maja". 17.10 
- -  Film , fab. „Mimino". 18.45 —  
Koncert. 19.35. —  Dobranocka.
20.00 .—  Program informacyjny. 
20.35 —  Filmfab. „Wabank-l".

22.00 — Zimowe Igrzyska Olimpij­
skie. (Hokej). Podczas przerwy — 
Wiadomości. 0.30 ,—  XV film 
fab. v

T V  Rosji 
7.00 —  Wieści. 7.20 -v- Zród- 

- ło. 7.40 —  Antrakt muzyczny.
8.00 —- Przegląd koszykówki 
NBA. 8.30 —  Film dok. 8-40 -  
Pielgrzym. 9.25 —  Dziennik o- 
limpiady. 10.00 -  Wideokanal 
„Plus jedenaście". 12.00 —  Pro­
gram konkursowy. 13,00 —  W ie­
ści. 13.20 —  M.-Trust. 12.50 — 
Mohikanie petersburscy. 14.30 
Kreskówka. 15.00 — Zimowe Ig­
rzyska Olimpijsk e. (Narciarstwo 
alpejskie. Łyżwiarstwo figuro­
we. Występy popisowe). 18.30 — 
Informator parlamentarny Rosji. 
18.45 —  Film dok. 18.55 — Re­
klama. 19.00 —  Wieści. 19.20 — 
Święto co dzień. 19.30 Pre­
miera TV  serialu „Santa Barba­
ra". Ode. 27. 20.30 — Dziennik 
Olimpiady. 21.00 — Pozner 1 
Donahue. 21.55 —  'Reklama 
22.00 — Wieści. Prognoza astro, 
logiczna na futro. Reklama. 22.25 
-^Z im owe Igrzyska Olimpijskie.



K li fi 1 E R  W I L E Ń S K I ” IS lu tego  łan,

R o c z n i c e  t y g o d n i a
0  17 lutego 1387 r. Władysław 

Jagiełło utworzył biskupstwo wir 
leńskle podporządkowany metro­
polii gnieźnieńskiej.

0  18 lutego 1917 r. urodziła 
się PanPt« Apolonia Muszlnskaite 
(zm. 1988). pedagog litewski.

0  Przed 180 laty. 19 lutego 
1812 r. urodził «się Zygmunt Kra­
siński (zm. 1859), polski poeta i 
dramaturg okresu romantyzmu.

0  19 1 litego 1882 r. zmarł 
Charles Robert Darwin (ur. 1809), 
przyrodnik angielski, twórca te­
orii ewolucyjnego powstawania 
gatunków.

0  19 lutego 1-473 r. urodził 
się Mikołaj Kopernik (zm. 1543).

©  Przed 115 laty. 20 lutego 
1877 r. urodził się Antoni Wlwul- 
skl (zm. 1919), znakomity polski 
architekt i rzeźbiarz, tworzył głó­
wnie w  W ilnie, projektował m.in. 
kościół Serca Jezusowego i po­
mnik Tizech Krzyży.

0  21 lutego 1882 r. urodził się 
Mykoias Slełewiczins (zm. 1939), 
litewski działacz społeczny, poli­

tyk, premier uzech rządów Litwy.

0  Przed 315 laty, 21 lutego 
1677 r. zmarł Baruch Spinoza (ur. 
1632), filozof holenderski,* twór­
ca systemu filozoficznego oparte­
go na pojęciu jednej, wiecznej 
i wszechogarniającej substancji 
zwanej- naturą lub bogiem.

0  21 lutego —  Międzynarodo­
w y  Dzień W alki z  Dyskryminacją 
Rasową.

0  Przed 50 laty, 22 lutego 
1942 r. zmarł Stetan Zweig (ur. 
1881), pisarz austriacki

0  22 lutego 1810 r. urodził się 
Fryderyk Chopin (zm. 1849).

©  Przed 480 laty. 22 lutego 
1512 r. zmart Am erlgo Vespucd 
(ur. 1451). żeglarz włoski, badał 
i' opisał ziemie odkryte przez Ko­
lumba; od je go  imienia pocho­
dzi nazwa Ameryki..

©  22 lutego 1857 r. urodził się 
Heinrich Rudolf Hertz (zm. 1894), 
fizyk niemiecki, twórca podstaw 
rozwoju radiokomunikacji.

©  Przed 95 laty, 22 lutego 
1897 r. urodził się Karol Świer­
czewski (zm. 1947), działacz pol­
skiego ruchu robotniczego, gene­
rał.

l u d o w y  Śr o d e k
U SU W AJĄCY N ATYC H M IAS T  

WSZYSTKIE CHOROBLIWE 
-UCZUCIA PO  LIBACJI 
D N IA  POPRZEDNIEGO

Po mocnym opilstwie następne­
go  dnia często odczuwa się stra­
szliwy ciężar w  głowie, niepraw­
dopodobne uczucie w  żołądku 
jfp. W lać 20 kropli spirytusu 
miętowego do szklanki zimnej 
wody i wypić jednym haustem. 
Po 1— 2 minutach całkowicie zni­
kają wszystkie skutki wczorajszej 
libacji

Kalendarium
* Sobota (15.11) jest 46 rinfrun 

1992 r. Do końca roku 320 dni.
Znak Zodiaku r— Wodnik.

‘ ■fflienmy- Faustyna, Georgjny, 
Jowity, Saturiana.

* Wschód Słońca —  7.44, za­
chód 17.23. Długość dnia £§§ 
9 godz. 39 min.

* Niedziela (16JI)

Imieniny: Danuty,' Julianny, 
Syiwina.

* Wschód Słońca —  7.42, za­
chód 17.25. Długość dnia —- 
9 godz. 43 min.

* Poniedziałek (17JI)
* Imieniny: Aleksego. Łukasza, 

Donata.
Wschód Słońca —  7.40 za- 

chód -  17.27. Długość dnia -  
9 godz. 47 min.

Pogoda

KTO URODZIŁ SIĘ 15 LUTEGO

Są bardzo zdecydowani zarów­
no w  poglądach, jak i w  dzia­
łaniu. W  sytuacjach potrafią szy­
bko znaleźć rozwiązanie, a w  
sprawach rutynowych mają ory­
ginalne spojrzenie. W  swoich' 
działaniach kierują się analizą i 
odpowiednim przygotowaniem 
koncepcyjnym. Ich elastyczność i 
przedsiębiorczość pozwala dosto­
sowywać się do zmienności sy­
tu acji Uważają się za ludzi spra­
wiedliwych, jednak w  oczach bli­
źnich uchodzą za zaborczych —1 
skłonnych do awantur.

KTO  URODZIŁ SIĘ 16 LUTEGO

Często dochodzą w  życiu do 
w ielk iego majątku lub zaszczy­

tów. Zawdzięczają to przede wszy­
stkim sobie. Potrafią logicznie 
myśleć i właściwie oceniać sy­
tuację.' Są pomysłowi i niezależ­
ni zarówno w  myśleniu, jak i  w  
działaniu. Rozpoczęte przedsięw­
zięcia starają się doprowadzić do 
końca. Temu cełow i są zdolni 
oodporządkować sw oje życie oso­
biste. C ień na ich postawę rzu­
caj 9 wygórowane ambicje. Po­
nadto mają skłonności do ską­
pstwa.

K TO  URODZIŁ SIĘ 17 LUTEGO

W  tym dniu rodzą się w ie lcy  
ludzie. N ic w  tym dziwnego, je­
żeli cechują ich wybitne zdolno­
ści; Zainteresowania ich są 
wszechstronne i  podne oodziwu. 
Oni najlepiej potrafią dążyć do 
celu. Są niezwykle odw ażn i czę­
sto jest tó ju ż ryzykanctwo. N ie  
zawsze przekonują ich argumen­
ty  drugiej strony. Prowadzi to 
do konfliktów i najczęściej z  ich 
winy.

Litewska Służba Hydrometeo­
rologiczna przewiduje na 15 lu­
tego zachmurzenie z  przejaśnie- 
ntomi, lokalne opady, mgłę. 
W iatr południowo-zachodni, u-
miarkowany. Temperatura l  3
stopnie ciepła.

16 lutego krótkotrwale opady.
w  1 aocy i v  dzień 

około o stopni, 17 lutego tem­
peratura w  nocy 3—8, w  dzień 
Ł f  stopni mrozu.

K U R I E R
U / i l e r i s k i

Dziennik społeczno-polityczny 
Sady Najwyższej i Rz^ju Be_ 
publiki Litewskiej. Ukazuje się 
od 1 lipca 1953 r.

W YM IENIĘ 

•amochód W A Z -2101 1973 ro- 
na traktor T-25 ; lul> inne 

SoleomlŁi. T el. 8-250-44-793.

SPRZEDAJE SIĘ 

Owerlodk bytowy, maszynę 
dziewiarską, maszynę do szycia 
Kuplę walutę.

Wilno, teL: 42-71-54.

ROZRYWKI UMYSŁOWE

K r z y ż ó w k a
POZIOM O: 1 —  miejsce najstarszych igrzysk 

sportowych; 8 —  bierwiono; 9 —  budynek do 
przechowywania zboża; 10 —  rodzaj ganku ko­
lumnowego; 11 —  człowiek gwałtowny, poryw­
czy; 13 —  człowiek bardzo podobny do Innego; 
17 —  wrzątek; 18 niskie drzewo z Ameryki 
Pld. 1 Srodk. 21 —  zboże ozime; 22 •— wykwit 
na skórze; 23 —  dar, upominek; 24 —  smutny 
utwór liryczny; 25 —  francuski malarz, przed­
stawiciel fowizmu.

P IO NO W O : 2 —  tłuszczak; 3 —  nasz gazeto­
w y  z blJakiem; 4 —  duże zawody sportowe; 5 —  
miasto w  obwodzie su niskim (Ukraina); 0 —  ot­
wór wokalno-instrumentalny; 7 —  staranie się o  
rękę kobiety; 12 —  piękna ulica będąca miejs­
cem spacerów; 14 —  drewniana okładzina ścian; 
15 —  nóż chirurgiczny; 10 —  m ole być miodu; 
17 —  odzież; 19 —  przymilanle się, zalecanie się; 
2C —  gagatek, łobuz.

Ro z w i ą z a n i e  l o g o g r y p u  *
Boitano, Gulajew, Tomba. w _ _  ’

•w . Gostałson, S w , ^ »  
poetach. W yraz dodatkowy s?1

Telewizja Polska
NIEDZIELA, 10 LUTEGO 

| 8.55 —  Program dnia. 9.00 —  
„Tydzień". 10.00 — „Teleran ek ",
10.55 Język angielski dla dzie­
ci. 11.00 —  Kino Teleranka: 
„Spit M acPhe" (8 ■— ost.) —  se­
rial prod. australijskiej. 11.30 —  
Zimowe Igrzyska Olimpijskie. 
(Bobslej e-dwójki, biathlon , '7=9. 
sztafeta mężczyzn, supergigant
:—  mężczyźni). 13.30 —  W ojsko- 1 
w y  program publicystyczny.
13.55 —  Koncert życzeń. - 14.20 
—  „W ik in gow ie " program 
trój wymiarowy. 14.25 —  M aga­
zyn „M orze". 14.45 —  „Tęczo­
w y  music-boz". 15.30 —  „K ali­
na" -— film  dok. 16.25 —'.-„Smak 
żyda". 17.05 ^  Telew izjer. 
17.20 -i-i W  starym kinie: A lek ­
sander Żabczyński —  program 
filmowy. 18.05 „N a  cenzuro­
w anym " (cz. l) j  18.15 —  Tełeex- 
nress. 18.30 — „ Na  cenzurowa­
nym " (cz. 2). 19.10 —  „Paradi- 
se" —  znaczy ra j" (7) —  serial 
prod. USA. 20.00 —-^Wieczoryn­
ka. 20.30 -^ W ia do m o śc i. 21.05 
— „Wi e l k i  przew rót" (ode. 2, 
cz. 2) —  serial prod. franc.
22.00 —  Zimowe Igrzyska Olim­
pijskie (łyżw y szybkie —  1,5 km 
mężczyzn, hokej: CSRF— Szwaj­
caria, Kanada— W N P , łyżw y fi­
gurowe -^ .p a ry  taneczne).

PONIEDZIAŁEK, 17 LUTEGO 
10.50 —  Zimowe Igrzyska 

Olimpijskie (narty —  sztafeta 
kobiet). 14.25 Wiadomości. 
14.35— 17.00 —  Telew izja edu­
kacyjna. 17.00 —  Studio 7 pro­
ponuje. 17,15 —  LUZ pro­
gram nastolatków. 18.15 —  Te- 
leexpress. 18.35 —  „Rokendro- 
le r " . 19.10 —  „Kra je, narody, 
wydarzenia". 19.50 —  „A l f "  —  
serial prod. USA. 20.15 —*• Do­
branoc. 20.30 —  Wiadomości. 
21.05 Teatr te lew izji —  Nasza 
klasyka —  Jerzy Szaniawski.
22.00 —- „Good New s Festival" 
(3). 22.45 , 1—  Zimowe Igrzyska 
Olimpijskie (łyżw y figurowe -r-_ 
pary taneczne, hokej: Szwecja —  
USA). 0.30 -— Poezja na dobra­
noc. 0.35 —  Serwis BBC.

W TOREK, 18 LUTEGO 
10.20 —  Zimowe Igrzyska

.Olimpijskie (narty — ' sztafeta 
mężczyzn, slalom gigant m ęż­
czyzn). 13.00— 17.00 —  Telew izja 
edukacyjna. 17.00 Studio 7 
proponuje 17.15 —  Dla dzieci:
,„Tik-Tak". 18.05 —  Język an­
gielski dla dzieci. 18.15 Te- 
leexpress. 18.35 —  „Narodziny 
firm y". 18.55 —  „Fam ily album". 
19.20 —  W  sejmie i  senacie 
19.35 —  „K ró lik  Bugs przedsta­
w ia" —  serial prod. USA. 20.00 
’— Skarbonka Jacka , Kuronia. 
20-15 —■ Dobranoc. 20.30 —

Wiadomości. 21.05 —  „Tomas 
Garrigue Masaryk —  pierwszy 
prezydent niepodległej Czecho­
słowacji" #  film  dok. 22.05 —  
Listy o  gospodarce. 22.35 —  
**55" — , rzecz o  Stanisławie 
Brejdygande. 23.00 —  Zimowe 
Igrzyska Olimpijskie (hokej, łyż­
w y  szybkie). 0.30 —  Poezja na 
dobranoc. 0.35 —jj Serwis BBC.

Ś r o d a ,  19 l u t e g o

11.05 —- „Dynastia" —  serial 
prod. USA. 12.50 —  W iadomo­
ści. 13.00— 17.00 —  Telew izja 
edukacyjna. 17.00 —  Studio 7 
proponuje 17.15 —  „W ychowa­
w ca" —  serial prod. U S A  17.40 
— . „Sami o  sobie" —  magazyn 
nastolatków. 18.15 —  Teleek- 
press.18.35 —  „Defekt mózgu" 

^•rr . redta l zespołu. 18.55 4^1 K li­
nika zdrowego człowieka. 19.15
—  Świat Bronisława Link ego. 
19.30 —  „Rew izja nadzwyczaj­
na". 20.00 —  „Zielona linia".
20.15 £•— Dobranoc 20.30 —  
Wiadomośd. 21.05 -— „D yn?- 
stia". ̂  serial prod. USA. 22.00
—  Studio „Tem at". 22.30 —  Zi­
mowe Igrzysk* Olimpijskie (ho­
kej, łyżw y ..figurowe —  solistki).
1.00 —  Poezja na dobranoc. 

—1.05 —  Serwis BBC.

CZW ARTEK, 20 LUTEGO 

10.50 Zimowe Igrzyska
Olimpijskie (slalom specjalny 
kobiet, biathlon 20 km męż- 
czyn, łyżw y  szybkie). 14.00 —
17.00 —  Telew izja edukacyjna.
17.00 —  Studio 7 proponuje
17.15 Dla młodszych w i­
dzów: „Kwant". 18.15 —  Telex- 
press. 18.35 „T e lem u za k "^ ^ $  
magazyn muzyki rozrywkowej. 
19.10 .laboratorium ". 19.30
—  „Podróże do Polski" —  re­
portaż. 19.50 jgS M agazyn kato­
licki. 20.15 —  Dobranoc. 20.30

W iadom ośd. 21.05 —  „G li­
niarz i  prokurator" (3) —  serial 
prod. USA. 21.55 g lj „D ecyzje" 

program publicystyczny. 22.15
—  „Pegaz". 22.55 —  Zimowe Ig ­
rzyska Olimpijskie (hokej, łyż­
w y  szybkie). 1.00 —  „Family 
album". 1.25 —  Poezja na dobra­
noc.

PIĄTEK, 21 LUTEGO 

11.00 —  „Bill Cosby Show" 
(ost.) —  serial prod. USA. 12.50 

W iadom ości 13.00— 17.00 
Telew izja edukacyjna. 17.00 —  
Studio 7- proponuje. 17.15 —  Dla 
najmłodszych: „C iuchcia". 18.05 

Język angielski dla dzieci
18.15 —  Tel eex press. 18.35 |=f| <; 
Prawo prawa. 18.45  ̂f^ ^ T e le -  
audio-video. 19.10 —  ,31U Cos­
by Show" (ost.) serial p rod  
USA. 19.35 —  „Raport". 20.00 
-t  ,JReflex" —  program publi­

cystyczny. 20.15

.Szpieg d o sk o n a li JlJ>5 
Prod- ang. 22.05 W
ZOO' 
przedstawia. 23 
Igrzyska O l t a p i ja j - ^ J C

03 dobrani 
..Noc z  gw iazdam i-^ ^  
rozrywkowy SzczecinT'5*

SOBOTA* 22 ŁUTEGo

3 § |  —  Program dni, 
„W ieści . 9.00 _

930 -  ..Na Ą  
program rekreacyjn/T^ 
Wiadomości poranne.' 10*

P  ProSra» ie4u I
katolickiej dla dzieci i 
10.25 -  .3 - 1 0 - “ . S *  
Język angielski dla dzied! lii
—  „Wojownicze Ż4h»it  faS
—  serial prod. USA. lun

- 'P p A a  Olimpijka 
(bobsIeje-czwóiU, slalom -  
cjatoy mężczyzn). 13.00 _  jT

dalekie i  bliskie 14.00 — 
tynie przyrody" — film 
niczy prod. franc 14.25 -  Wa 
Disney przedstawia. 15.45 — 2- 
mowe Igrzyska Olimpijskie (Łp. 
w y  figurowe —  pokazy »  
strzów, konkurencji porania 
18.15 Teleezpress. 1&35 -
„Z  kamerą wśród zwierat1
18.55 —  Magazyn sztok wizśi- 
nych —  „Oko". 19.15 — Ja­
gielska limuzyna" (5) ■ 
prod. franc. 20.15 — Dobanct 
20.30 —  Wiadomości. 21.00 — ] 
„Polskie ZOO". 21.20 -  „Zmia 
kapelusz" —  film lab. prot 
USA 23.00 —  Zimowe Igrzyska 
Olimpijskie (hokej, łyżwy syk 
kie). 1.05 —  „Wyzwanie* -  
film  fab. prod USA.

NIEDZIELA 23 LUTEGO 

8.55 —  Program dnia. 9 JO -  
„Tydzień". 10.00 — „TeteanA1
10.55 —  Język angietti* 
dzied . 11.00 — Kino ieleianb- 
,,Operacja Mozart” (1) — ■ *  
przygodowy. 11.30 — ■**“ “ 
rzeka" (1) —  serial dok. W  
—  „Notowania". 12.45 — 
cert życzeń, 13.15 — 
świata" —  wojskowy 
publicystyczny, 1335 —
Iowa gorączka- -  
trójwymiarowy, „ ^
dla dzied : Elżbieta _
„W yprzeda* 3  j
.^Pieprz i wanilia". l*w  
mowe Igrzyąka Olimpii^ 
kej). 18.30 -  ,,ftra<iis« r uSL 
czy ra j- ( 8 ) - s e n a l P » J „ ,  
19.15 —  Wieczorynką- V * #  
Zimowe Igrzyska
(Ceremonia zakończenia;- 
—  Wiadomości 21.50 j "  * 
ki przewrót" (3) — sf r̂  
franc. 23JO —  7 
24.00 —  .W okół wieftKJ 

magazyn operowy.

Nasz adres: 2019, Wilno, 
al. Laiswes 60.
Indeks 67218 
Cena 70 kop. (9 kop. ak­
cyza).

W  P o lsce—  800 zL 
Za ni. 553

N r rejestracji —  322. 
Drukarnia 
przedsiębiorstwa 
„Spauda".

Redakłor —  42-79-01, zastępcy redaktora —  
42-79-04, 42-79-48, sekretarz odpowiedzialny —  42-79-49.

Działy: państwa i samorządu terenowego —  42-78-63, ekono­
miczny —  42-78-54, e ty k i rodziny 1 prawa —  42-79-64, szkolnl- 
£ £ &  i i  n^ ° ? ,eŻy “  42-79-73, 42-69-86, żyd a  politycznego -  

42-79-68, 42-78-90, stołeczny oraz aktual- 
“ dlUf U8,U8 1 komunikacji —  42-79-56, lite- 

ratury i sztuki —  42-79-88, felietonów i sportu —  42-90-63, Us- 
t6w 42-69-65, komercyjny oraz organizacyjny —  42-72-70, fo- 
tokorespondend —  42-90-81, tłumacze —  42-90-60, 42-72-71, 
maszynistki —  42-72-66, korektorzy —  42-72-82, 42-72-84.

Redaktor Zbigniew B A l ^ ^

Ushigl XEBO oraz MW® 
reklamy —  ul. Subocz 1 ^
ka) czynne od 9.00 do 17*®® *  
pracy. TeL: 62-66-04. ^ x

PILNE ogłoszenia są p
redakcji, a i  Laiswes 60, 12 
kó j nr 1212, teł. 42-69-63.


